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Gdy przychodzi taki wieczór wigilijny, Jak 
dziś, staram się nie myśleć o teraźniejszo­
ści. Wolę po tych wszystkich oficjalnych 
ezy półoficjalnych uroczystościach usiąść 
na chwilę w kąciku i przymknąć znużone 
powieki... 1 wtedy na ekran zmęczonej wy­
obraźni nadpływa łagodną falą kojące pa- 
■mo wspomnień, słodka bajka dzieciństwa, 
ta najpiękniejsza.

Zimy wtedy bywały zawsze śnieżne 
i mroźne. Bo i jakież być miały? — Za 
oknem wirowały w fantastycznym tańcu 
tysiące płatków śniegu, z dachów zwisały 
pierzyny białego puchu, a ulicami przejeż­
dżały rozśpiewane srebrzystymi dzwon­
kami sanie. Ogień w piecu płonął zawsze 
Wesoło czerwonym płomieniem, a polana 
•trzelały hucznie na wiwat; na wiwat zi- 
hiie, na wiwat szczęściu i radości życia. 
Chodziło się wtedy na sanki i na ślizgaw­
kę, a wieczorem do miasta oglądać koloro- 
''ry cud świątecznych wystaw w cukier­
niach i sklepach z zabawkami. 1 dzisiaj, 
*heć od dzieciństwa mego dzieli mnie już 
tyle lat, taki ciernisty szmat życia, — gdy 
•poglądam czasem na śnieżną okiść drzew 
parkowych, gdy w domu usiądę przy czer­
wono migocącym i trzaskającym wesoło 
ogniu, gdy wracając z pracy do dornu przy­
stanę na chwilę przed witryną świątecznej 
Wystawy, wtedy zdaje rai się, że ktoś na 
•hwilę uchyli) drzwi mego dziecinnego po­
koju. I że wszystko jest znowu t.ak, jak 
bywało wtedy. Z najdalszych zakamarków 
Świadomości wracają i ożywiają dźwięki, 
*apachy, aromaty i barwy „tamtego" cza- 
*u. Wtedy i ja staram się znaleźć w sobie 
*hoć cień „tamtych" radości i szukam ich 
* wiem, że je inajdę...

Zaczynało się u nas w domu od czynności

niecodziennych, choć pozornie nie nie znaczą­
cych i nawet bardzo prozaicznych. Więc na 
Lilka dni przed wigilią wynoszono ze salo­
nu etażerkę z książkami; właściwie nic, 
pa prosta wyniesiono i postawiono w ja- 
ilalni — a jednak to było „coś“, czego sens 
wyczuć mogła jedynie intuicja dziecka. Po 
dwóch dniach wywędrowal ze salonu jeszcze 
stolik z dwoma fotelami, a wielki dywan 
zwinięto w rulon i umieszczono prowizo­
rycznie w bliżej nieokreślonym miejscu. 
To był już znak nieomylny zwiastujący, 
że dziwne moce zaczęły działać, że tajem­
niczy demon najsłodszych tajemnic objął 
już władzę nad domem. Pokój został zam­
knięty na klucz... Nie pytaliśmy o powody 
wyłączenia go z codziennego życia, choć 
myśleliśmy o tym ciągle; były rzeczy o 
które pytać się nie dało, choć myśl o nich 
krążyła srebrzystymi refleksami najśmiel­
szych fantazji wokół' dziecinnego łóżeczka 
w te ciche, długie wieczory zimowe.

I wreszcie nadchodził „ten" dzień. 
Wspaniały, niepokojący, rozgorączkowany 
i uroczysty. Od rana usiłowano nas się po­
zbyć, bo przeszkadzaliśmy w przygotowa­
niach, a tu jak na złość ani rusz: nic na'

nie nęciło, ani ślizgawka, ani sanki, ani
spacer po mieście. Obiad w  dniu tym był 
już o pół do 12-ej, lecz posilaliśmy się na 
nim raczej konwencjonalnie. Aż wreszcie 
wieczorem przychodziła chwila, gdy wy­
patrywaliśmy wszyscy pierwszej gwiazdy 
(mimo to nie zostałem ani astronomem 
ani nawet podporucznikiem). I w podnio­
słym nastroju zasiadaliśmy do stołu wigi­
lijnego. Wzruszenie i onieśmielenie ściska­
ło gardło, gdy nadeszła chwila dzielenia się 
opłatkiem; a potem barszcz z uszkami, ry­
ba i t. d. wlokły się nam okropnie wolno. 
Był to chyba jedyny posiłek w roku, w cza­
sie którego mój brat i ja jedliśmy najmniej 
z całej rodziny i na którym nie było... nas 
słychać. Byliśmy zdenerwowani do ostat­
nich granic. A tu jak na złość repertuar 
potraw przedłużał się w nieskończoność. — 
Aż nagle, sza zamkniętych drzwi... dzwo­
nek!... Serca zaczęły trzepotać niespokoj­
nie i tak mocno, jakby chciały wyrwać się 
i naprzód polecieć. Na twarzach bila łuna 
wypieków, oczy błyszczały najsłodszą na­
dzieją! I wtedy wrota najpiękniejszych ta­
jemnic się otwierały: bajka dziecinnego
pokoju ziściła się cudownie, nie zdradziła 
najśmielszych marzeń, nie rozczarowała,

Szopk<a o czerwonej szopce
Bat ko  Stalin na jnow sze wydal zarządzenie:
„W  tym  roku  obchodzim y B o ie  N arodzenie1“
B y duć przyk ład  pogańskiej całej E uropie  — 
zarządzam  urządzanie betlejem skich  szopek.
(Zaprosiłem  w  tym  celu przyjaciół z L o n d yn u  — 
oni w  robieniu  szojx:k m ają ju t  ru tynę).
] choć brak nam  na św ięta razowego chleba, 
w szystko  m a m y  u 'sieb ie , co do szo"pki trzeba: 
gwiazdę, diabłów  i żydów , stajnie i pastuchów ,
0słów, cajiów, b w a n o w  (chociaż bez kożuchów ).
Pogan m i nie przepuszczać w  ogonku przed  sobą!
(Jesteście stachanow cy w  pchaniu  się do żłobu!)
B untow ać ssę przeciw  tem u niech n ik t m e próbu je!
(P rzecież k a ż d y  n a j l e j j i e j  z n a s  się w  s t a j n i  czuje). 
P r z e p u s t e k  w y j ą t k o w o  n i e  trzeba w y r a b i a ć .

M oskwa, K rem l, dw udziestego czwartego dekabria.

( — )  JÓZEF W1SSAH1UNO W1CZ S T A L IN  
w ierny sługa Pański, 

pogrom ca pogan, w iudca arcychrześcijański.
(e lt)

nie nozwiała tęczowych miraży najwspa­
nialszych snów, o nie!!

W aureoli wspaniałych blasków stało 
olbrzymie drzewko, bogato obwieszone ła­
kociami i wielobarwnymi ozdobami, a pod 
nim... paczki zawinięte w białe bibułki i 
związane różnobarwnymi wstążkami. Drżą­
cymi dłońmi rozpakowywaliśmy te euda, 
przez głowę przewala! się oszałamiający 
zamęt, palce daremnie starały się nadążyć 
ciekawości, plątały się przeto wstążki, pal­
ce i myśli w najsłodszy labirynt szczęścia.— 
„Wrota najpiękniejszych tajemnic" nigdy 
nie sprawiły nam zawodu, nigdy nie roz­
czarowały. Gdy zabrzmiały pierwsze nuty 
kolendy, coś niebiańskiego krążyło w po­
wietrzu, jakby niewidzialne anioły spływa­
ły ku nam z góry. Wierzyliśmy przecież 
w anioły i wierzyliśmy w szczęście, bo by­
ło tuż przy naa™.

Minęły lata i „wrota najpiękniejszych 
tajemnic" zamknęły się przede mną na 
zawsze. Z rodzinnego domu mogłem wy­
nieść obrazy, meble, fotografie i papiery — 
lecz baśń dzieciństwa została, nie mogłem 
jej zabrać ze sobą. Szukałem jej wszędzie, 
przy każdej wigilii, lecz do dziś dnia jej 
odszukać nie mogę. Co roku siadam w ką­
ciku, przymykam powieki i na ekran wy­
obraźni przywołuję wspomnienia „tam­
tych" wigilii. Czekam na powrót mojej 
najpiękniejszej haśni lat dziecinnych — 
jak dotąd, bezskutecznie. Lecz jestem pe­
wien, że wróci do mnie, na pewno! — Wie­
cie kiedy? — gdy w moim domu zapłonie 
wspaniałym blaskiem choinka, przeznaczo­
na dla mego... syna. Wtedy „wrota naj­
piękniejszych tajemnic" znów staną dia 
mnie otworem'

Janusz Karski

V Lwowskicłi Brygidkach przed rokiem
i Wigilia, dzień, jak każdy inny, lecz Szczególnie dziś — w  ten smutny, wigi- 
l*rdziej od innych ponury. I w swej lijny dzień.
^snadziejności tragiczny.

> Cela, jak co dzień, żyje — oddycha: Fa- 
* chłodnego powietrza, wtłaczająca się 
•^tez rozwarte okno, mrozem przenika 

Vchudzone, nędznie okryte ciała Z 
/■eluści celi bucha oknem para. Na dwo- 

porywa ją wiatr, a mróz staruszek 
/■*®a ją w srebrne igiełki, gwiazdki — 

śnieg.

vabt światełka — iskierki życia. Mroźny 
t,l4tr >gra z puszystymi jego piatami, 

go, unosi ku górze, stacza w dół.
*tacza młyńca, hula.... 

Szczęśliwy!
A  w celi... w ięźn iow ie.

Krwawią się serca z bółu. Tęsknota 
przepełnia  ̂ dusze. Wybladłe oczy zacho­
dzą łzą... Myśli wybiegają daleko — do 
swoich! A z piersi niejednej wydziera się 
westchnienie, skarga bolesna — cichy
bunt....

W  celi 47 czynią ostatnie przygotowa­
nia.

Skromnych rozmiarów „choinka” z pa­
tyczków i chleba. ozdobiona strzępkami 
śnieżnej waty. z dwoma świeczkami po 
bokach — stoi na zasłanym ręcznikiem, 
z kilku tłumoczków i koców sporządzonym 
„stole". Obok „fajerwerki” z zapałek za­
tknięte w chleb w kształcie tortu urobiony, 
dalej miska z papierosami i duża misa 
z „opłatkami” — chichem z cebulą i śle­
dziem Oto i cała zastawa.

Na dworze szarzeje. Jest dziwnie uro­
czysto i poważnie. W celi jest też uro-

Tworzą tu oni odrębne społeczeństwo.
^.rtbne, odcięte od reszty świata Każda i w  c e n  j e s i  i c z  u r u -

i ,*■ to jeden dom — jedna rodzina Lecz czysto, poważnie. I w skołatanych duszach
r*** u  ■ ■
L całej 
:«kóv

to inna rodzina! Tworzą ją ludzie 
Polski, ze wszystkich jej za- 

w zegnani, ludzie różnych narodo-
różnych warstw społecznych, o 

^żnych zapatrywaniach połitycznych.... A 
^  lednak stanowią całość — rodzinę Łą- 
^  ich coś, zespala — łączy łch wspólne 
^ P ie n ie ,  w spólna n iedola , jeden los.

więźniów tei.
Już płoną na choince świeczki — dwa 

jasne ogniki nadziei.
Chrystus dziś się rodzi...
Szklą się od łez oczy Serca walą... 
Chrystus dziś się rodzi...

• •    ,
Starosta ocli — przew odnik tej o sob li­

wej, 60 dusz liczącej rodziny, rozpoczyna 
wspólną modlitwę. Rzewne, gorące słowa 
rwą się z zapadłych piersi i płyną ku Te­
mu, który za chwilę przyjdzie na świat, by 
wykorzenić zgniliznę z świata tego, by 
zbawić ludzki ród.

Potem stary chłop, kowal — zabiera 
glos. Wyrzuca z piersi kilka prosto spojo- 

' nych zdań, kilka spod miota słów:
— Smutną, najsmutniejszą w życiu 

swym dzisiaj — powiada — przeżywam 
wigilię. I wy, panowie, tei. Leci nie my 
satni. Stokroć smutniejszą jest ta wigilia 
dla tych, którzy pozostali tam, za mu- 
rami .— dla naszych najbliższych, dla tych, 
którzy w tej chwili oddaleni od nas o 
tysiące kilometrów, są nam tak bliscy...

I ciągnie dalej wątek swych myśli, aż 
kończy szczerym dla wszystkich życze­
niem:

—.... oby dobry Bóg dał, aby to była 
ostatnia nasza wigilia w takich warunkach.

Po zżółkłej. wymizerowanej i zmarsz­
czkami pooranej twarzy kapią łzy wzru­
szenia. A zza murów — ze Lwowa i z 
Sybiru, z daleka — niby echo słów sta­
rego kowala. - płyną te same życzenia: 
„Oby dobry Bóg dał, aby to była ostat­
nia nasza wigilia w takich warunkach". 
Wzruszenie ogarnia wszystkich.

Starosta dzieli szary chleb a członko­
wie rodziny składają sobie wzajem życze­
nia Znikają wszelkie chwilowe nieporo­
zumienia. W  braterskim uścisku łączą się 
dłonie™.. ,

Kogoś poniosło. Nie wytrzymał. „Wśród 
nocnej ciszy".... — zaczął I z 60-ciu gar­
dzieli wyrywa się śpiew. Śpiewają wszys­
cy. Glos się rozchodzi — huczy i grzmi!
— przenika mury, wydostaje się na świat
— porywa inne cele. Śpiewają więzione po 
celach kobiety. Całe śpiewa więzienie 
wśród nocnej dszy Niechaj Lwów wie,

! że to wigilia w więzieniu.™
! Śpiew potężnieje — zda się, żadna nie 
wstrzyma go siła. Na nic wezwania służby 
korytarzowej do zaprzestania śpiewów. 
Za pieśnią płynie pieśń — za kolędą, 
kolęda. Smutne refleksje ustępują miej­
sca radosnemu nastrojowi. W niezwykłym 
podnieceniu upływają chwile. Ożywienie 
trwa.

Gdy nagle ...drzwi się otwierają. Czer­
wone zbiry — tatarskie łby, a w głębi 
piki....

— Tisza! Łażiś! Łażiś! Chto starosta?!
Chto eto dieto organizował'5! — padają 
wściekłe okrzyki. I, rycząc, wściekli wpa­
dają do celi — jak diabły. Nahajami walą. 
Pod razami mnożą się guzy na ciele — 

! krew tryska Kogo dopadną — kopią i 
okładają kolbami 1 lżą... 1 wywlekają bez­
bronnych z celi. Na mróz, do lochów 
wię^ennych pędza Męczą....

Męczą w tę Świętą Noc — Noc Po­
jednania, gdy się Chrystus rodzi.
•

Smutna i straszna była wigilia — ale, 
dai Bóg, ostatnia.

X. Z. więzień celi 47.
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E a ł e & n a f c i  k w a t e r a a k o w a  
s a  m i e s i q c  w r z e s i e ń

| DW IE |
» a fy  jasne dębo- 
we oraz pisma in- 

! troligatorskie sprze
Niniejszem podaje się do wiadomości, łe  ąuartie rsche iay  j}am . ~  KJeparów

(kw ity kw aterunkow e) aa mięsnie wraesień 1941 roku no- Korytna 9, podwó-
ie iy  w czasie od 27 do SI grudnia br. ilożyc w  Q uartier- rŁC
zmcie przy ulicy W ehrm achtstrasse (daw niej ul. Batorego)
N r 1, pokój N r 10 w  celu obliczenia należności przy a- 
dających za kw atery  wojskowe zajm ow ane w  mieaiijcii 
w n e śn iu

Termin wypłaty aaleiności i  mianie dodatkowo egiosao- 
«y w prasie. 15290

QUARTIERAMT

Dr. Adam Żółciński
P O U T

F0TO-LABORATOEEU&
ST. S K Ó R N Y  i5H2
L W  O  W , K opernika W

WYWOŁYWANIE ♦  K O P I O W A N I E  
POWIĘKSZENIA ♦  KUPNO 1 SPRZEDAŻ 
A P A R A T Ó W  FOTOGRAFICZNYCH

SPRZEDAM 
wózek, wanienkę 
baniaesek dziecin­
ny, kapę jedw ab­
ną, Lwów, Żół­
kiewska 49. drzw i 
n r 16. 14877:

m&icj w 19 30  t .  S .  t  P .
wyszedł s  40 pj>. 
ze Lwowa, U pra- 

.  o wiado-

i4738:i w  c h o r .  k o b i e c y c h  I  p o ł o ż n i c t w i e  S w .  °  Pm £  i  „  T * * - '  . ’ e d z “  s :  , ° ;  w e  L w o w i e
* id « V  J^ tk  ® 1)0 dług,c.Ł' * “aiwiąksi4 cierpliwością

151041

i T a d e u s z  T e r l e c k i

/ul. Zyfeilkiewłcza 1 5 , 1 p. od 3-5
1 l  t t .

SPRZEDAM 
futro pantera  ‘.riy- 
ć w ierć io we, Hema 
5/7, od 16—17.

_________ 11732:

SPRZEDAM 
dwa ubrania mę­
skie, Lwów, Mic­
kiewicza 26, II. p. 
drzw i 7. 14733:

SPRZEDAM
ubranie ciemne 
średniego tęgiego 
mężczyznę — p ra­
wie nowe. Kołdra, 
kołnierz krym ski 
damski, narzuta 
na tapesan, w ia­
trów ka — średniej 
wielkości, Lwów, 
Mączyóskiego 42, 
m. 6 od godz. 3—5 

14725:

S A Ł A W T E K S A

K f i r S N E T Y K A
N a sezon Świąteczny polecam  galanterię 
w yroby kosm etyczne * bibułki i tutki 
„Solaii“ o n a  Ż A R Ó W K I  „Osram’*

ROMAn SŁOCOOZU4M 
152 8  L w ó w  — K r a  t o w s lt a  17 .

SWETER 
d*mski nowy — 
sprzedam  — kup ię 1 lat. Zgłoszenia — 
buty narciarsk ie 40, „Gaz. L w ."

POŃCZOCHY
dziecinno wełniane 
cztery pary  sprze­
dam na wiek 6— 12

SPRZEDAM  
ozdoby na drzew­
ko, rękawiczki oka­
pie, torebki, kra-! 
w atki L w. ł.

M A R Y N I B C
PtJD A N U  E u g e n i a

Rontenkammer, *« Lwowts, lot SI, 
prow adzenie przed- arm atow aua 13-gó
riębierstw , koszto- czerwca i949 —
rysy, listy  tłum a- nr&ebywała w W IĘ 

Lwów, Potockiego cię. Lwów, Ba to- ZJLENIU CHAR KO 
n r  11 A , m. 1 . Irega dwadzieścia W8 KIM oo czerw- 

14074:; osiem. 15ufci: 1941. O jaką^
1 i v ..........  kolwiek wiadomość
KOŁDRA I WĘGLA prosi m atka — 

jedw abna i biełia- t»5t tony zam ienię Lwów W arszawska 
na pościelowa do drzewo lub n r 52. 15008
sprzedania, Lwów, sonedam . Lwów,
Michalskiego 1 1  — Kos wadowskiego 4, i C TJ D Y K
m. 10, od god*. m. trzy 15105: WŁODZIMIERZ
12 16. 14891: —- ...............  — aresztow any 21-go

znoszonych  cierpieniach zaopatrzony Sw. 
Sakramentami zasnął w Panu dnia 22-go 

grudnia 1941, w 65 roku ży d a .
O brzęd pogrzebow y odbędzie się we 

czwartek dnia 25-go grudnia 1941 f. 
o  godz. 1 - s z e j  (czasu urzęd.) z domu  
przed pogrzeb o w e g o ,  przy ul. K ochanow­
skiego 94 na Cmentarz Łyczakowski, 
o czym zawiadamiają w  smutku pogrążeni 
15315 D zieci, Siostra 1 Z ięl
Lwów — Czemiowce, 21. 12. 1941.

Lwów, '  .1 " rt’s" :o- 
w . 2, od 12—15.

11738;

14740"

SPRZEDAM 
psyche, obrazy In- cenę. L w ',  " 'S a ­
nę rzeczy. Zgłoszę- zeta Lwowska*' — 
nia: Lwów, Z bo N r 14892";
row skich 1. m. 45 .______________

14741;!

SZUKAM SZUKAM . PO SZU K U J?
___________________ , 3-pokojowe m iosz-dla celów rem«ct-> m ieszkania 8—

I PAUA»OLE g rudn ia  1940, w . kanie z gazciu w tów  samochodów pokojowe*© * *
męskie, dam skie l Brodach więziony . dzielnicy aryjskiej, placu z saopą oraz chaią i pełny**

W iadomość ,.l»ekla- budynkiem. — xe komfortem w d**r  
xna‘ , — Lwów, ul światłem  eiektryez niey p rr^ n a e to n ' 
Sykstuska 21 rod  nym. wodą, naj- d la Polaków. ^  
„Gax“ 15225. chętniej w okolicy średnietwo
—— ------------—— końca zaiaam tyno- grodzę. Zgłoś*©11'

W YNAJM Ę wskiej m  czyn- ul. KI. T a ń a k ld H 
pokój skiom nie u- azem miesięcznym. m. cztery. lb&"

K U P I Ę
srebrnego lisa — dziecinne napra- w Złoczowie, na- 

a 1 ***fę^aw *k) w ia się precyzyj- stąpnie w*e Lwc-
_______________  i fu tro  popiedee, — tue, szybko i ter- * ie* WLsdomośó

jasne karakuły  — minowo przy ulicy Proszę przesłać — 
K U P I Ę  Pu b podobne. Zgło- Legionów n r 29 — rn U D Y K  M. — 

aerwia stołowy _  « ^ n ;a  pisemne do (O pernatr.) w pod BRODY, Kolejowa 
*■ 12 osób. Fotlaó i* \ja  , Ł , wow* ' wórzu na prawo, n r 18. 16033;

-  „ N r 14944 UW AGA, na d o - ------------ ---------------
kładny aures i nr 
domu. — PODWÓ­
RZE. 15024

KUPIMY 
NARZĘDZIA

Ślusarski*.. aował- ■K U F I ?
kotły po 60 litrów  ,w «. «rtr’a rsk k , —

u b ran i, męskie" n»- mie<Enie« W * » -, rtR'
ADWOKAT nanęd /iow *, D r. Ka.

|  P8YWAFRE g

meblowany dla aa- Wiadomość Lwów, 
m otnej lub wunot- telefon 278-93. 
nego. Bl;iko  ko- „ 15S51
ściół, tn»m waj —

t a e c u  f i r m a  p r z e m y s ł o w a
K U FI zaraz now e, a lbo  w  dobrym  stania 

używ ane m eble biurowe:

szaty, biurka, krzesła, 
stoliki pod maszyny, 
szafki ameryKańsLia

Z głoszenia W . H ERBST, Lw ów , H otel 
Europa 15203

-  praw ie n o - ' ^  ' ,‘w '**dal kan we 173 na ilonsrv nr 1#. w ia d e r - ° ° w •ow eem en —
m ateriał -  ̂ k S S  « « l to w a ? e. —  ° dSrodkow*

KOLEJARZ, 
który  w Brodach 
dodał od saofera

park. Lwów — 
Snopkowrka 35 

^  II. p ., m ieaik. 5.
16238:

*malidw«n9. _lPom .PT odSrodkow« A k a d ^ m ir^ ^ M  I doita ł od M otęra l» °  s i  nia do „CaM ly
Z alosrecia L wów. 'd iw ig i. p„sy, *ur- Q8m ^  *» .na m łkę. wepólnepo pokoro Lw .. ^  15 2 2 1 ' '

GARSONIERA 
kotm oriowa, piprw- 
sżortcdtiie umeblo­
wana, centrum , do 
sprf?.dania. Zgło-

K T O  Imieszk. 21.
14934 iodzle w okolicę  ...................
_  Stojanow a (Druż- KORNAGA

I < <u iię  J6gi'JtsJw iAioaunuje mę \ftx~
Krótka Sa, Ii. p. ; n ią. Lwów, Ho-

15211:

orak tv rrnv  m z - g « ° s * e n l a  L *ów. ,Uiw;8 ' .  ^ł‘°*»r» ***" 1 5 1 1 4  v v , . 7  J
, f    i i i i .  I r.ac.*r » c  p o e a u k ^  pa.
1 nowe n r 33—S4 — IŁ  w M i  40 • * , f g< . *■ , “j  *"

Lwów, — t/istopa- * - 16* «8®8 SZkKn‘e
da 84, m. 6 —■ od; ^

I IS-teJ. 14743;! 1 1  ® ,; — __ rarne do odbitek
I KUCHENKA jJdnnów na  ówia-

D O

I 6 Ł T  kopol) i > powro. M aria *amicsxkala
__ - n - .  do patetonów  i *®ln. „ et>" sabraó daw niej Jabłonow-

, i  , .  i maseyn o .as  p rsy . — Zgłcszenaa sa  skich 10 sechce po-
(cynkoarafis) bor> mueyesne — dobrym wynae;-©- daó swój adrea de

' ?»S it.^ o ^  ’J l £  U e h tp ą u ..u  wlel- * « » « ■  Lwów -  . .L a t ,  L w ." „N r
UNIW ERSAŁlówfeł 10. m. 8, o.l k°ś4 około 120/100 - -------------------    ■

16—2ł 14754 Liaty „Gas. L w ." da!n ,a -
— - „ N r 14897**; ,a r  *• 15U96 — -

K otlarska 18, J a -  15279": 
15129:

GDNAJMĘ . 
dwa umsblowąw 
; okoje kawaler**", 
oba s korytaraa . 
Lwów, GoldmanJJJ 
19. 152^

MIESZKANIA 
umebiowuM  jad*^
lub dwupokojoY*

m ożliw i, w pak"

FLASZKI, 
KORKI i ... *)IKI

K U F lN u  
SURZEDAŻI

SPRZEDAM  | KUPIMY
j bry tw anne Kamień dwi« płr.nUeki — 
j ną, umywalnię, — w dobrym slcnU  
I m aterac »uręzyno- 8 — © k fi.
* wy, firank i Lwów „Reatecnnłca" 

K A K rlA  Zyblikiawicza 7 — Lwow, Oaicertika 7
żywego uwa kilo- ***• 8—S. telefon 244—75.
g ram y kupię. Ce-: 1 4 9 6 9 1 4 7 6 4
» a . „G azeta Lw.*'
„ N r  14713“ k u p i ę  ! k a p e l u s z

damskie cutro w męski n»- 57 —
K U P I Ę  dobrym Manie — SPORTOW Y ciem 

mmuenu-cA o *łl- (wykluczam konie) no - s  elony lub 
aym  głosie. Listy *****& roorUłwe brązowy nowy lub 

Gazeta Lwowska" P»e*"W8zorzę<lne — mało używany ku- 
**frlr 14 7 0 7“ boty wyauitie 37-88 pię. Opie, adrea —

n r, — pończochy cena ,,Gaz. Lw .“
SW ETER ciemno gazowe — „ N r 14712*':

■u,,ki, diunie rt- c“"-‘le reUomj. — ---------------------------
kawy sprzedam — *'^aa*^,/(.” "w“k* I SPRZEDAJ! 
L isty  „L&z. Lw.*'j»»^r  *Ć7^» : tan io  ubiąm e cl*.
„ N r 14706*': “  płe pop.eiate —
— — - —i— l SPRZl DAM wzrost średni, na

STROJENIE,
DW IE I INSTRUM ENTA 1 napraw a fortepia 

ROŻNE I W KA2^ siatk i do łóżek — muzyczne patefo- nów Sinumy, — 
DEJ ILOŚCI KU- sprzedam , Lwów, ny, p łyty kupuje. Lwów, Supiiiskie-
PU fE  SKUP — Stefczyka (FHipów-l I aprzedaje: 
LWOW, — SAPIE- ka) 12, m. 2. .*MI 8 SK
HY 21. 14755 14724 UN IW ERSA Ł"

Lwów. Kopernika

go 25. Teł. 215-J8
1524/1

SPRZEDAM | SPRZEDAM 
kasę W erłcheitn 1 piecyk żelazny — 
pól sypialni jasnej szamotowy, pła» 
dwie szafy, krzesła szczyk zimowy — 
sio jak, — jadalnia biały, ra ituzy  bia- 
gdańska, Lwów, | e wełniane dla
G runwaldzka 7, — o le c k a  i— 4 lat. 
m. 5, pa rte r o W ia d o m o ść  Lwów 
* r 'r'' 11757 Kurkowa 36 II.

nneszk. 9 od go- 
SPKZEDAM dżiny 6-te j środa 

futro źrebce fran- K o rla  S—-4 godz. 
cuskie — Zcłosze-I t4805:
nia: Lwów, Zeroro- *— 1 ”  11
skiego 4, m. 4. I K U P I Ę

pięć.
ML^ZIY 

16095 czarne Nó 37 wy-
'' ' 1   godne nowe

UBRANIE mienię za nowe — 
porządr-? okazyjnie bro tzowe. Lwów, 
*!>rz.‘dam, Lwów, Badcnich 10/2. 
Pełczyńska 33 — 15216
m. 3 148X2:*
  . _------ASTRO CHI-

K U P I Ę  ROMANIA Z. W. 
wózek .portow y •  ,,r Iy jmuj .  w 
b u d k , w dobrym nie(lłialki, Sre,ly,

ł!w tSSL , i w : f i«,k i* od 15- ' ’ *Lw ..N r 14889 . Kochanow­
skiego Nt 80. par-

MAGISTER 
praw a, blondyn,

iwsadzie " z  t / /  W y ^ ^ p u j ^  posuuzie, z w*as-    „ i_j __

łówM 6. ra. dwa. wynajęci- domek, żu Gródeckiej P j
*5l83: ogród (Bogdanów- szu kiwane d la V*

k a), dziesięć mi- na na  stanowi***
POSZUKUJĘ nu t od * -am w aju : od Nowego R©**

2 łub 3 pokojowe- warunek* kupno „Reklama** L ^ ^ j  
go komfortowego-mebli. Listy ,,Ga- Sykstuska 81 V* 
mieszkania, ewen- zeta Lwowska'* — i„G ródecka". .t 
tuałnie umeblowa- „ N r 15157'* I f l P
nego, najchętn iej. ----------------
dzielnica willowa, 
polska. Dam od­
stępne. pośrednic­
two wynagrodzę.
Zgłoszenia do ,.Gaz.
Lw ." „N r 15120":

FERIE
świąteczne i Klat-

ayni mieszkaniem, pokój przyjezdne-

14959:

. oszukuje towai-zy- ?  A ~
dZuI wybitnie mte- J  . •
Lgentnej, subtelnej <kaOTĈ  wskaże, 
zgrabnej, do łat 3u. 
la:1 inatryin. Po­
znanie przez „La- 
etę Lw ow ską" —

15 W :

Z am ówienia na r o  b 0 11
słutatsit.e 

inste lacyjM  
i spawalniczo

przyjmują warsztaty Taub* 
łtum m en G ew erbe A ns tal* 
L w ó w ,  ul. W ąsow icza *•
Tel. 227-60 15283

k a %v a l e k ,
były oficer, wła­
sne prj**d8iębior-

14758: o b ra . dobry ' lub kurhenkr «pr*rdam 
■ in in ia tu rr — ora* A' W ehrm acht 

ODKURZACZ planie* aimowy — Ura»se 32 (Batore

22* VOLT ter. o ficy n y .-15:215: 60, pozna

.s ię :  KADZIE dę­
bowe na 600— 800 |SPRZEDAM ©owe na ouu— ovv | K U P I Ę

dam ską uyjam ę — litrów  — BECZKI kangur i fu tro
sw eter biały oa dębów, na  200-300 K ,pód  p ; i -
ptękną J«lw abn8 itrów  _  PRASA m aU  lub tc h ó ri,.  

bluzkę, .edw abna i m łynek t o  .w o- koln ien  wydra -
suknia łviw y, to- eów _ -  KOCIOŁ Lwuw M ikołaja
tebka. Lwów. M ą- miedziany na 100  n r  12  B lM tk j

. . . . A . l . ł . „ »  90 I .i . J n  ildl/) IfłnńtD  ______  * * _ezyńskiego 33/4; do 300 Ktrów, 
ganek. 14798: Listy „Oaz. Lw .’
  „N r 14796**:

SPRZEDAM 
łóżko dębowe ma­
teracem

14717:

W Ó Z E K
ł  A f  Y dziecięcy głębeki

, . \  , . do sprzedania. —zegarek m iernicze tyezkt. 0 lfM a (5  M  10_ , j
srebrny kieszonko- taśm y m w en to r , j „ ńw 
wy O nn,.": o d k u p ię . Podaó Ja- bielaka'ot* m. T.
11—S, Lwow, ul. kośc. Han, eenę. r D:e tra  1 4 7 1 6 .
Paulinów  12 h/2. Listy „Ga*. L w ." . P ę 

14789: „ N r 14777":

Lekarz chorób kobiecych  
i wewnętrznych

Or. med. St. V. Bakę -  Baltin
ordynuje obecnie L w ó w ,  
M alzgasse (Brajerowska) 12

| OPTY CY I 
Kupię nową opra­
wę do okularów 
duble lub rogową 
oanto pup. 68— 70 
mm. Zeissa — tub 
podobną. — Podać 
opis, cenę, adres: 
„Gazeta f.wowska** 
„ N r 14714":

15277i

Lekarz chorób kobiecych

D r. J .  L A H K O S Z
ordynuje obecnie  

ul. A leenstrasse (Rom anowi-
c z a  16 od 3 15361

NAJSTARSZA 
ary jska firm a 

JAN 
SELTEN REICH 

ZEGARKI, 
BIŻUTERIA. 

Wszelkie naprawy 
Lwuw, Plac H a ­

licki 14 13984

Poważne przedsiębioistwo 
h a n d l o w e  POSZUK UJE  
od 1-go stycznia 19-12 r. 

pierwszorzędnej 
s  <y b u c h a . tery ;n ej  

oraz 2  s ten o ty r - stk i 
ostatnie z warunkiem do­
kładnej znajomości języka 
niemieckiego. Wyczerpują­
ce zgłoszenia do b i u r a  
„Reklama” Lwów, ul. Syk­
stuska 21, pod „M aszyny  
rolnicze" 15362

S P R Z E D A M
w a U ilin ę . ś n ie g o w ­
c e  w y so k ie  n o szo ­
n e  n r  8B i s z ty lp y  
L w ó w , B em a  14 ; 
m . 7, I I .  p ię t r o  — 
g a n e k .  14709:

K U P I Ę
w e łn ia n e  b lu ze c z ­
k i : r ó ż o w ą > n ieb ie  
“k ą  , l i la .  L is ty  — 
„ G a z e ta  L w o w s k a "  
„ N r  1 4 6 8 3 " :

SPRZEDAM 
kożuch kryty w do 
brym stanie. — 
Oglądnąć m ożna: 
Lwów, Gródecka 
n r 86 a, VI br., 
drzw i 178. 44681 s

„ G a z  L w . 
14700":

na 110 voit duży, Lwów, — Friedri- 
półbuciki 43.5—44 chów 8B m. 2 . 

KUPIMY śniegowce n r 34 szczupłego — oraz ió łte nowe lub pra-l 14903
•rządzeń  i*- biuro- bucika. -  Kupię pult dębowy o iu -  wie nowe kupię, 
ęre i gabinetowo, sweter damski. — rowy, siatki do "  *

„Reste#*hnica" Lwów, Rybacka 7, łóżek. Lwów, Ba-
Lwów, Oficerska 7 mieszk. &. 14795: torego *4, m. 2 ;
telefon 244—75. I ----------------- od 14 do 17.

14766 POSZUKUJE | 14711:

„N r SINGERA
m aszyna pierście- 

" niowa, nożna w
HARMONIĘ doskonałym stanie

«o) — f ry z je r )
14830 j  żś8łB<a T j

e e lu  m a t r .  I n te l ,  
s y m p . x k a p ita łe m  
m e w ia u te . „ ( / a  z e ta  
L w ."  „ N r  14839**

KAWALER,

dw urzędową sprze- W iadomość: Lwów nJa * Lwów, K o-w  więzień,ach Iwo

K i o , f Y . . .  ^ « u PBs s s s :

łe n r 37 ZKlosie-«)w boIazewicKieh p n .yrtoj ‘  panną 
ma. Lwów. K o- ,** 5 y  j  lł'

dam . -  Lwów. —j Domagaliciów 8, 
Grotlaera 7/2 n . piętro, m. 10, 

14752: od god*. 8— 7.

“ k u p i ę  14991!
jadalnię — nowo- K U P I Ę  
cz-sną elegancką, większą ilość ta- 
gnbmet klubowy, CBejj drewnianych 
maszynę do szycia | ub R aź n y c h . Oa- 
,.s  ngera kry tą  -  ra t ,  Lwów, uUc» 
siatkę do lórka -  P i.rw k ieg o  11. 
m aterace rozcharo- 14900
we, w ydrę a m ery k. 
nową Listy .Gaz.
L w "  ,NV 11775* FORTEPIAN

króciutki krzyżo-

d: ; 1Pt : r m o L
/  J  3[n'>' Lwów ul.rykaóską h ra ro w ą .G rott , #/5

ny stół ro isu- 1C098
wany. wagę ku­
chenną, ciężarki, 
dvktę, kosz na bie­
liznę, Lwów, Pie­
karska 37, m. 6 

14766:

K U P I Ę
wysokie brązowe 
śniegowce w do 
brym stanie — nr 
35—36 Zgłoszenia.
Urząd Poczt. Lwów 
17 M H 14767

KUPIMY
p r z y b o r n ik  w  d o ­
b ry m  s ta n ie  Z gło­
s z e n ia :  L w ó w , Zy* 
b l ik ie w ic z a  38/1 — 
T r u s t  14770

KREMY, 
pudry, wody ko- 
loóskie. źvletkl — 
poleca PERFU M E­
RIA Lwow ŁY­
CZAKOWSKA 9 ;

K U PIM Y
z e g a ry  k o n tro ln e  
d la  s tró ż y  n o c n y c h . 
Z g ło sze n ia : „ G a z e ta  
L w o w s k a "  — „ N r  
14768"

K U PIM Y
r u r y  s tu d z ie n n e  —* 
średnica "5 d o  50 
cm  Zgłoszenia — 
„G a z  L w ."  „N r 
14769"

K U P I Ę
nowoczesne biurko 
I linoleum na po­
dłogę. Lwów, ul. 
Chorążczyzny 8 ,

aitfldfc to 44721 i

rh a n o w s k ie f fó  14. wskTch lub u d . iS  “ “ wU

Ł W  Popołudniu J .  dom ęi — iuh
14806

SPRZEDAM

MROZKIEM nie

, . . .  przez NKWD 22. " m .  ik i7q«.
płaszcz dam ski n a «. l94o we Lwo- ’* ‘

c*“k kołdrę lóż' Wi*' „ T T I  ,e:“ 8 LUSARZ 
ko ,  m oteraręm  S o m ^  dU  r J i  - ko,ai° wJ 
stół, 8 kr*-**! -  T J  , X—  w an>--. Iat »». <»-

1 domość dla rodzi-

; a . c h r t * *  .D“ -I  I  , ,  , “ J , uw,-w, BTiitni. W r . ln  * 1UU z  m e n m w ,-
14. m ' 9 od 1 P - U  ̂ * kch *• m atr. wdowę lub "« Poboj- < ł " ^ -
i od 15—17 14881- 14»ba rozwódkę * mie- ka. 881*- LBN-

I .RZCIŃSKI lprow in lJ ,- 
{Franciszek, wywie ^

SPRZEDAM 
damskie meszty — 
sportowe szkockie 
nr 88. Lwów, ul. 
Żyżyńska 16, mie­
szkanie I, godz. 
12— 16. 14782:

WPOILI.
DRZEWO

K U P I E  l‘ łU,,/ ao „G azeta Lwowska**
„Ga* Lw ." .N r ? ‘a , p racow a , w „ i . r  . . . .  . . ••" 'ife rm ie  na roli na

—  ?.ruBim, « aaatku-| RZEMIEŚLNIK 
10  wiadomości pro ,  wlasnym w ar,;» .

11887"

ROZMAITE I’ szą tona  i eórka 
uod adresem — 
Gdyczyna, p. Dy­
nów. 16239:

WRÓŻBITA POSZUKUJĘ
niewidomy p r iy j - ! *yna Bolesława 
muje codziennie — Kołodzieja, muzy- 
Lwów. Supińskie-jkunt*. priebyw a- 
80  25, mieszk 12. |i<tcego w Podwoloi 

15293 czyskach jako wię' 
- ■ zień i  w czerwcu

ZAM IENIĘ b. r. został wywie

tein, przystojny in­
teligentny pozna 
pannę młodą o tych 
samych w alorach 
s dobrym  ch arak ­
terem  O l.  m atry­
monialny Li»ły — 
..Gaz Lw ." „N r 
15280":

w. pantofelki czarne ziony do Chereo- 
skupuje wszelkie jtrehowe 87 — na nia. K tóry z pow- 

nrtykuły kosmety- czarne 86. Lwów, racających cośkot-
czne przedwoienne Słoneczna 18. mie- wiek
w pojedynczych llo szkanJe I, godzina wiedział proszony
ścłneh, pudełka z 4— 6. 14942: jest powiadomić
past do obuwia d o ! -1—-----—...... m atkę Józefę Ko-
podłóg i z wazeli-l KORESPONDEN- łotiziej, Lwów, pl 
ny. 14970 CJA niemiecka — M arii śnieżnej 8.

------------------------  podania, fŁ l MA-| 15177:
SZ U FIE R N IA  C7.ENIA Lw.iw,

szkła Lwów. Ja- WAŁOWA 20/8.

PANNA 
z p ro w in c j i ,  m ło ­
d a ,  n ie b rz y d k a  — 

b lo n d y n k a ,  m iła ,  
z g r a b n a ,  s u b te ln a ,  
w y k s z ta łc e n ie  ś re -

n tm  by  d n ie ,  n a  p a ń s tw o -

gielloósk-a 24 (w 
p o d w ó rz u  k u p u je  
d u ż e  l u s t r a  ł d u ż e  
sz y b y . 14820 m is tr z

P R O Ś B A  
14924 d o  b y ły c h  w ięż-

■ ................ .....  n ió w  w  S t r y j u .  —
J A S N O  W I I ) /  K to  w ie  c o ś  o  Io­

w y k s z ta łc e ń  iem . 
Cel m a t r .  O f e r ty  

f o to g r a f i ą  pod 
P r o w i n c ja "  — do 

„ G a z e ty  L w o w ."  
L w ó w  „Nk 1 6 3 6 5 " .

przei»owie- sie m ajora

K U P I Ę
2 palta  zimowe 

n a  15 i 17-letnfą, 
czarny płaszcz — 
sklepowy s klotu 
albo m ateria ł na 
tak i. Lwów, ulica
Hausnorn n ,  TI., 
m . I ,  między 8—4

AM»8 t miamJb Ho l«0W

dni wydarzeń ży­
ciowych -  poradzi 
bezwzględnie we 

wszelkich spra­
wach. Pisemnie — 
zaliczeniem poczto 
wem podać pyta­
nia. datę urodze­
n ia Kraków 
Rt radom ska 16

J A N A  
ZBORl CKJEGO 
więzionego przez 

NKWD od 19. 10.
1939 r., — później 
rzekomo wywiezio- P O K Ó J  
nego, raczy powia umeblowany, odo- 
dornić tonę i syna sobniony komfor- 
Lwów, plac Bąr-| towy, słoneczny; 
nardyńaki 12 a. Lwów, Kurkowa

i m i  4 ^  W **  m m

' PO SZfTK IJJĘ
pokoju umeblowa­
nego t  pościelą — 
osobne wejście. — 
Listy „Gaz. Lw.*' 
„N r 16169":

C O K M M tO O S Z Y C H Ł A I

P08Z U K U JĘ
pokoju opalanego 
d la  przyjezdnego. 
L isty , G«z. L w . "  
„N r 15! 64"

i l l l l i

POSZUKUJĘ 
mieszkanie 6—7 

pokoi, z gazem. — 
N ajchętniej śród­
mieście. Pośredni­
ctwo wynagrodzę. 
Listy „0*z. Lw." 
„N r 15171**

g
e itk u ru  I  
p r m z k u  *  
m ydełka do  zębatą

W m f a t
W YNAJM Ę

pokój, osobne wej 
ście, umeblowany 
jednej lub dwom 
osobom. Listy ul. 
T rau g u tta  26.

15179:

----------------------------------------

P l u s k w y

W YNAJM Ę 
1  lub 2 umeblowa­
ne pokoje (łazien­
ka, gaz>, CEN­
TRUM * obowiąz­
kiem dostarczenia ' 
op&łu. Zgłoszenia: 
Lwów, U*. Rutow- 
■kiego 7 , m. 1 a.

15364

1 łn n e  r o b a c tw o  t ę p 1 

r a d y k a l n i e  s p e c ja ln y m 1 
śr o d k a m i 13935

„ A z S i d "

Sob iesk iego 4. Tel. 230-3®
WARSZAWA,

--------------------------------
szki 7, mieszk. 8 
pokojach bieżąca 

woda. 15065 S T U D N I A
7 00 I Ł .  

dam za garsonierę 
lub pokój (2  po­
koje) z kuchnią r 
g a z e m  w  dzieln'cy 
p o lsk o  - ukr. M o­
ż e  być od m arca. 
L isty ..Gaz. Lw." 
„ N r 15086":

wiercone i  pom py patent11 
Dom inika są najlepsze 

w ykonuje I poleca 

„LW OW SKI WIERTACZ" 

Lwów, Tel. 218-55 15317

u m e b lo w a n y  d la

s k u , o k o lic a  P ie ­
k a r s k i e j  d o  w y n a ­
ję c i a  od  8—5 po 
p o ł. — L is ty  „ G a ­
z e ta  L w o w s k a "  — 
„ N r 15125":

Z i e u n o c z o n e  Lwowski®

M E C M N l G Z K E  P R A L N IE

Zarząd:
Lwów, ul. G łow ińsk iego E1

Pranie bielizny i twardy^*1 
kołnierzyków, chemicz®* 
czyszczenie i  farb o w a ć  
odzieży. *  Kantory p r f i  
jęć rozm ieszczone po wszy*ł 
kich dzielnicach m  1 a * ł *' 

* # 4

POKOJU 
o s o b n o , w s p ó ln ie  1 
g a z e m . p o sz u k  u je  
u r z ę d n ic z k a .  L is ty  
„ G a z e ta  L w o w s k a "  
„N r 15147":

ODSTĄPIĘ 
dw a p o k o je  kuch­
nię w śródmieściu 
na biuro. W iado­
mość Lwów. plac
B ernardyńaki 2a 
m  A, 14198
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„Opłalek" 
dla najbiedniejszych

( j )  Dzień święta i radości, jakim jest 
dzień Bożego Narodzenia, nie ominie i naj-
nbozszyca naszego miasta. v,e wszystkimi 
aakładach miejskiej opieki społecznej, w 
przeszkolach, ochronkach i zakładach dla 
sierot prowadzonych przez Polski Komitet 
Opiekuńczy odbędą się w ezasie świąt Bo­
żego Narodzenia t. zw. „opłatki". Prócz 
tego najbiedniejsze dzieci i starsi otrzyma­
ją  upominki gwiazdkowe. Na cel ten prze- 
tnacza się ogółem około 5.000 zł. Najbar­
dziej potrzebujący otrzymają na gwiazdkę 
bieliznę, obuwie, ubrania i t. p.

DZIS ZACIEMNIAMY:
P o c r e ie l t

f t s n i e t

16.4®
8.5®

W  ącef orientacji!
(s ) Dyrekcja Tramwajów Miejskich 

Wprowadziła niedawno pewne zmiany w 
trasach niektórych linii. I tak obecnie 
„piątka" jeździ z Bogdanówki do gmachu 
teatru i z powrotem, a więc służyć winna 
tylko tym, którzy chcą dojechać najdalej 
do pL Gołuchowskich, &as „ósemka" jeździ 
s Bogdanówki przez miasto do ul. ćw. Pio­
tra i z powrotem przez ul. Łyczakowską, 
korzystać więc winni z niej ci, którzy jadą 
poza pl. Gołuchowskich. Niestety, wiełe 
osób nie mogących się zorientować w tra­
sach poszczególnych linii, jeździ np. „ósem­
ką" tylko do pl. Gołuchowskich, powodując 
jej niepotrzebne przepełnienie i uniemożli­
wiając jazdę tym, którzy chcą jechać dalej.

A więc, gdy oczekujemy na przystanku 
na tramwaj, zastanówmy Bię dobrze, jakun 
Wozem będzie nam wygodniej jechac.

Znalezione dokumenty
( j )  W posiadaniu Redakcji znajdują się 

saguhione dokumenty, na nazwisko Antom 
Stawiarski z Częstochowy i Stanisławy 
Anny Tym ze wsi Zwierzyniec pow. Radom­
sko. Odebrać można od godz. 10— 11-ej: Re­
dakcja „G. L.“ , Sokola 4, II p., pokój 24.

W l e n w i g i l i j n y  w i e c z ó r • • •

(tp) Na skrzypiącym wozie wjeżdża 
nieśmiało do miasta choinka. Soczysta jej 
ciemna zieleń odcina się jaskrawo od po­
pielatej barwy kamienic, od ulie, od szare­
go nieba; drobne igiełki gałązek przynio­
sły z sobą świeży leśny sapach, zwabiły 
dziesiątki przechodniów.

Wielkie sękate ręce, szorstkie, spraco­
wane, to znów kobiece —  drżące, bezsilne, 
wąskie delikatne, lub malutkie rąezyny 
dziecka dotykają związanej bezbronnej 
choinki. —  Ile?

—  Pięć —  dziesięć —  dwa złote! 
Szeleszczą świstki papieru, dźwięczą 

głucho okrągłe grosze — za nie został 
sprzedany czar i duma lasu. Choinka wę­
druje do biednego i zamożnego, do rodzin 
i do samotnych; będzie r-włością dziecin­
nych oczu, na jej widok malutkie serca roz- 
kołyszą się jak dzwony i zabiją śmiechem

pogody nawet w tych domach, gdzie zabra­
kło ojca, brata, matki.

W ten jeden wieczór wigilijny choinka 
rozjarzy eię tysiącem świec, zogniskuje 
wszystkie myśli tych, co eą w niewoli i na 
obczyźnie i tych, co pozostali w kraju; ze 
zmurszałej skrzynki wspomnień wyciągnie­
my wszystkie nawet zda się zamarłe w pa­
mięci zdarzenia, wypadki, wszystkie ogni­
wa łańcucha życia. Praca matki, misterna 
fantazja dzieci oplecie choinkę, jak baśnią. 
W  dzień wigilijny będzie stała w najwspa­
nialszym miejscu pokoju. Będziemy gładzi­
li nieśmiało kolczaste igiełki gałązek; w 
tych dotykach wyrażać będziemy wszystkie 
swoje pragnienia, marzenia, uczucia, tę­
sknoty...

Nic się nie zmienia przez tyle lat —  nic. 
Nawet my, dorośli sięgamy wspomnienia­
mi do dziecinnych lat, kiedy nieokreślone 
szczęście spływało na nas z zielonego igli­
wia. W  treści coś się przepaliło na stal, coś 
dojrzało, wzmocniło się — ale w formie 
pozostała ta sama dziecinna choinka. W  
symfonii wspomnień ujrzymy najprawdziw­
szą swoją duszę. I mimo woli zaintonujemy: 
„Bóg się rodzi, moc truchleje"...

i mm
»  w 5

S ■■
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Sklepy, kina, opieki w okresie świątecznym
(z ) W pierwszy dzień świąt Bożego Na­

rodzenia t. J w czwartek 2b-gc bm. wszyst­
kie sklepy spożywcze będą zamknięte, w 
drugim zaś, t. j. 26-go bm. sklepy będą 
etwarte jedynie od godz. 9-ej do 12-ej.

tm) Kinoteatry będą w okresie świątecz­
nym otwarte normalnie, przy czym w pier­
wszym i drugim dniu świąt oprócz se­
ansów popołudniowych (godz. 15, 17 i 19-ta) 
wyświetlane będą również poranki o godz. 
12-ej. Zmiana programów (premiery) na­
stąpi nie jak co tygodnia — w piątek, lecz 
w pierwszym dniu świąt, t. J. we czwartek, 
dnia 25-go bm.

(z ) W pierwszym dniu świąt, t. *n. w 
czwartek 25-go bm. mają dyżur następują­
ce apteki: ul. Dwernickiego 5, pl. Maria­
cki 8, ul. Gródecka 81, ul. Słoneczna 1, 
ul. Żółkiewska 116, ul. Żółkiewska 4, ol. 
Łyczakowska 3, ul. Grodzickich 2, ul. Kazi-

Sklep PKO przy ul. Kopernika 1H 
tprzeduje ozdoby nu drzewko, przyj- 
tnuje dary w odzieży, towarach spo- 
tywczycJi nu rzecz akcji spoleczno- 
cnarytatywne] Komitetu.

s> *  #
Gdy pierwsza gwiazdka błysnęła na niebie 
1 lekki, biały śnieżek spadł spokojny,
Tuląc całunem swym ziemią do sielne 
[VV trzecią Wigilię w czasie wielkiej wojny.
Lecz mimo wszystko radość tajemnicza 
Ogarnia ludzkość dziś na całym świecie 
Jaśnieją chwilkę posęjme oblicza.
Gdy spojrzy na nas śliczne Boże Dziecię.
Niechże ów Święty Wieczór uroczysty 
Będzie zwiastunem wszystkim lepszej doli, 
Gdu zajaśnieje słońca promień czysty,
Pokój na ziemi ludziom dobrej woli.

M. T.

mierzą Wielkiego SI, ul. Halicka 19, uL 
Piłsudskiego 14, uL Królowej Jadwigi 81, 
ul. Słowackiego 12, uL Zybiikiewieza 14, 
ul. Na Bajki 28, Bogdanówka 127, u i Żół­
kiewska 71, ul. Łyczakowska 155.

W drugim dniu świąt tj. w piątek 26-go 
bm. pełnią dyżur następujące apteki: uL 
Zamarstynowska 10, ul. Akademicka 26, 
pl. Bernardyński 1, u l Kurkowa 5, Łycza­
kowska 57, Zybiikiewieza 60, Leona Sapie- 
chy 57, Rynek 18, uL Listopada 75, Jagiel­
lońska 12, Zielona 33, Lotnicza (Lewan- 
dówka), pl. Gołuchowskich 14, uL Tcho­
rzewskiego 80.

Z  notatnika reportera
NAGŁY ZGON U ) W  domu p n y  ul. 

kriysk ie j 1 utraci! przytom­
ność 36-letni Kazim ierz Slonecki. Mimo natycbmi®» 
stowej pomocy lekarza Pogotowia, po kilku minu­
tach Slonecki zmarł Zwłoki odstawiono do kostnicy.

W YPADŁ Z POCIĄGU KJ“ 6ł£
w czasie jazdy pociągiem wypad! na stacji Podzam­
cze na azyny, ułegajac dotkliwym  obrażeniom zew­
nętrznym i wewnętrznym ciała. Ofiarę wypadku 
przewieziono do szpitala przy ul Kappa porta 8.

ZASŁUŻONA KARA
się nad koniem, został przez zw ierzę trzykrotni® 
kopnięty, wskutek czego niefortunny furman uleg! 
złamaniu nogi. odnosząc prócz tego obrażenia brzu­
cha. Borera zaopatrzył lekarz Pogo.owia, a następni® 
skierował go do Szpitala Powszechnego.

— 54-łetma Katarzyna Szkuta z® 
w si F ina koło Zołkwi, przecho­

dząc przez jezdnię ul. Gródeckiej, została potrącona 
przez samochód, wskutek czego ooznaia ona skompli­
kowanego złamania golenia Vviesmaczkę skierowań® 
do szpitala

— Na jezdni ui Zamarstynowskiej wskutek włas­
nej nieuwagi dostał się pod koła samochodu 16-letnl 
Tadeusz Szmid z Czeremoszny, który odniósł szereg 
poważnych obrażeń ciała. Nieostrożnego młodzieńca 
zaopatrzyło Pogotowie

NA  JEZDNI

e l t .

O s l a l n i  c z ł o w i e k
4)

Zdenerwowanie Ewy, mimo rzetelnych wy­
siłków opanowywania go, wzrastało z każ­
dym kilometrem. 1'oiueważ prawie wszystkie 
Przyrządy naukowe umocowane były na 
Wewnątrz gondoli i automatycznie rejestro­
wały wszystkie wyniki wyprawy, rola Ewy 
Ograniczała się do biernej obserwacji. Ta 
bezczynność była wlaśme najgorsza, gdyż 
łmuszala do myślenia o ziemi odległej o 
dwadzieścia kilometrów i o pewnym sza­
leńcu, który może już w tej chwili...

— Hallo! Czy nas słyszycie? Tu stacja 
krótkofalowa SP30Y... Hallo! Espetrzyo- 
ypsyion... Czy na» słyszycie ? Mówi załoga 
Oalonu „BS Gdynia” ! Hallo! Mówi „BS — 
Gdynia” . Wszystko w porządku! Osiągnę­
liśmy dwudziesty trzeci kilometr. Tu sta­
cja krótkofalowa Espetrzyoypsylon — za­
łoga balonu „Gdynia” . Wszystko w porząd­
ku. Lecimy na wysokości dwudziestu trzech 
kilometrów. Jeśli będą nadal pomyślne wa­
runki i nie zajdą żadne przeszkody, spo-, 
dziewamy się...

— Hallo! Mówi członek załogi balonu 
•tratosierycznego „BS-Gdynia” . Ewa Ku­
bicka. S. O. S.! S. O. S! Ziemia zagrożona! 
S. O. S! Odnajdźcie tego szaleńca!

— Ewo, tyś szalona! Co to wszystko 
dla... Odejuż natychmiast! Wyłącz aparat!

— Puść!... Proszę puścić!... Hallo! Czy 
d&s słuchacie? S O. S.I Jedźcie natych­
miast do tego szaleńca!... Może jeszcze 
•dążycie na czas... Jedźcie do profesora 
Jładlicza natychmiast! Przebywa w starej 
*®aaiczówce, piętnaści* kilometrów jut

wschód od wsi Bagniska, w powiecie Roz­
topy. Musicie go odnaleźć! To szaleniec! 
Chce zniszczyć...

III
—  Ewo! Ewo!... Eeeewoooo!... Dlaczego 

nie odpowiadasz, Ewo? Ewooo!... Nie 
ma nikogo... Nie słychać nikogo... 
Nikogo! barn! Zupełnie sam! Zostałem 
sam jeden na ziemi! Ewo, słyszysz?! 
Sam jeden! Nie ma nikogo, mkoogooo!... 
Gdzie ojciec ? Gdzie jest mój ojciec ?! To..., 
tak, Ewa mówiła... S. O. S.!.. Ewa prze­
cież mówiła, że.. Szukajcie profesora Kad- 
liczal.. To szaleniec!... Może jeszcze zdą­
życie na czas. Ewo, czy my zdążymy ? 
Jeszcze cztery kilometry... Ewo!... Nie ma 
Ewy. Nie ma nikogo. Czy ja oszalałem?... 
To niemożliwe! io  koszmar! Muszę s.ę 
zuudzie! Ewo, zbudź nune! Ewo!... Nie, to 
me sen. Nie ma Ewy... Nie ma nikogo... 
Ewa mowua... do Ewa mowila?... Że... Nie, 
to niemożliwe! Profesor liadlicz..., mój oj­
ciec... Potwór! Ewa mówiła... lak, lecie­
liśmy baioneni... Nadawałem komunikat... 
Odnajdźcie tego szaleńca... Tak Ewa mó­
wiła. Chce zniszczyć... S. O. S.! Ratujcie 
ziemię!... Szukajcie tego szaleńca!. Prze­
bywa w leśniczówce... Ewo!... Nie ma ni­
kogo... Zostałem sam na ziemi. Już teiaz 
i^iem wszystko. Pamiętam wszystko. Wszy­
scy zginęli, tylko ja ocalałem, i  Ewa też 
zginęła. Dlaczego?! Dlaczego Ewa zginę­
ła ?! Przecież byliśmy razem. A tera:: ję­
li lam sam. Sam! Jestem panem caiej jue-

mi! Wszystko należy tio mn.ei Nie ma 
żadnego człowieka na ziemi! Nikogo 1 Wszy­
stko m oje!. A Ewy ze mną nie ma. Dla­
czego me ma Ewy? Gdzie Ewa?... Na 
prożno wołam. Nie ma nikogo. Nikt nie 
odpowiada. Więc to wszystko prawda, co 
Ewa mówiła tam w górze? To wszystko 
prawda. Bo nie ma nikogo! Potworna praw­
da. Zostaiem sam... Sam jeden na wielkiej 
Ziemi... Na wielkim wymaiłym cmentarzy­
sku. Pewine oszaleję. i\a pewno, żeby tyl­
ko jak najprędzej. A może ja  już uszam- 
łeui!... Ewo! iseeewoool...

—  Jak tam miewa się dziś nasz pacjent, 
siostro ?

— Jest dziś bardzo rozmowny i wojow­
niczy, panie doittorze. Ciągle zrywa się, 
tak że musiaiam go lewito Skrępować, 
guyż to go aadnuern,e wyczerpuje, a poza 
tym...

— Biedaczysko... Ale wyliże się z tego. 
Najgorsze juz minęło. Mam nadzieję, że 
dz:s odzyska juz nareszcie przytomność. 
Jak tam temperatura?

— Po dzisiejszej nocy spadla zupełnie.
— Doskonale, iyiko jeszcze żadnycli wi­

zyt! Nawet, gdyby dziś już rozmawiał 
przytomnie. Dopiero po dwu, trzech dniach, 
i krótko. Broń Boże paru Ewa! Ona, bie­
daczka, musi jeszcze kilka dni poczekać. 
Ale widzę, że pani brzydko obmówiła na­
szego pacjenta; zachowuje się przecież zu­
pełnie przyzwoicie... śpi. No, czas na mnie, 
muszę zajrzeć jeszcze do czwórki. Gdyby 
jednak...

— Kto tu jest? Tak, na pewno, słyszę 
głosy ludzkie! Ludzie!„. Ludzie!~

— Do pewnego stopnia... Spokojnie^ 
spokojnie, panie Stefanie... Jest pan...

— Gdzie ja jestem ? Gdzie Ewa ? Co się 
ze mną działo?

— Powoli, nie gorączkować się tylko... 
Więc jest pan nie na Marsie, jak pan 
zapewne myśli, lecz w prywatnej klinice 
swojego przyjaciela doktora Grendy, do 
usług, pod troskliwą opieką siostry Anny.

— Więc ja jestem chory ?
—  Cośkolwiek, a raczej byłeś nim, 

karkołomny akrobato stratosferyczny! Ale 
proszę tak wiele nie mówić, tylko słuchać. 
Wszystko po kolei powiem.

— Gdzie jest Ewa?
—  Zdrowa i cala. Tylko pan miał pe­

cha. Całkiem głupia historia: podczas wa­
szego lądowania był mały defekt, że tak 
powiem...

— A  tak... Jak długo leżę?
—  Dziś dwunasty dzień.
—  1 cały czas byłem nieprzytomny?
— Mniej więcej... Ale nic już więcej 

nie powiem. Dość gadania. Siostro, panu 
inżynierowi proszek nasenny...

— Jeszcze tylko dwa pytania. Kiedy 
zobaczę Ewę ?

— Jak pan będzie grzeczny, to jutro w 
południe. Przychodzi codziennie koło dwu­
nastej.

— A  co się stało z...
— Po otrzymaniu waszej depeszy znale­

ziono go w jego pracowni w leśniczówce — 
martwego. Lekarze nie zdołali niestety 
stwierdzić przyczyny jego zgonu. Prawdo­
podobnie padł ofiarą swoich doświadczeń 
nauko ych. Biedny profesor...

—  Biedny ojciec...

KuNiEG
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widziałem wszystko przy 
świetle nowych żarówek

T U N G S R A M

t t Y P T O K )
ZJEDNOCZONA

f a b r y k a  ż a r ó w e k
Sp. Ak«

W a r s z a w a .  u l 6  S ie rp n ia  N r  1 3  la l  7 4 9 - 8 0

FOTOTECHNIKA
Specjalny skład 15101

A P A R A T Ó W  i P R Z Y B Ó R Ó W

m oGM fiam H  or^ 
FuTOLASODTOiTIUM

KUPNO -  SPRZEDAZ -  ZAMIANA 
wszelkich artykułów fotograficznych 

L w ó w ,  W e h r ir - a c h ts tr a s s e  ( B a to r e g o )  4

Firma T A R C H A L S K I  z Warszawy. 
K U P C O M  -  B A R W N I K I

„KOLORYT" i GALANTERIĘ
SPRZEDAJE PRZEDSTAWICIEL 

Lwów, ul. Tarnowskiego 30 m. 5. 14396

B iżu te ria  s z t u c z n a
R O Ż N A  G A L A N T E R IA  ♦  L U S T R A  

ZABAWKI ♦  GRZECHOTKI 
N ajniższe ceny! N ajw iększy wybór! 

D/T „GALTEX"

„PRAKTYCZNA GALANTERIA**
Warszawa, Marsza'kowska 102, pokój 59

Prowincja za zaliczeniem 
Cenniki na żądanie. 15231

Preuarat do peklowania mięsa
„ P R A G I T "
Świetny środek dla konserwowania mięsa, 
opatentowany we wszystkich k r a j a c h

N a d s z e d ł
jui w i ę k s z y  t r a n s p o r t  do Gener. 
zastępstwa firmy Z A CHAR PETROWSKY 
Lwów, ul. Brajerowska 3 Tel. Nr. 246 04 
Sprzedaż w każdej ilości. 15180

P O S A D  ( 
• O S Z U K U J  fII WYUCZAM

p is a n ia  n a  m asz y  
uxck  po n ie m ie c ­
k u , p o iak u , u k ra-
lAsłica ; przepisuję

hrrra.K iK s* I MA Mi.hątolai Lwow
H arsM . za jm ie sic i z , «
dom em  o m n l - J 1* "  3*7-4*. U l iS  (
nych. — Przyjmie) 
w arunki — bardzoj 
skromne. Listy 
„Gaz. Lw 
I52u5“ :

y a M e f e e M W M 9 t » i « 0 M e c e w e m » e n e > M W M e

WieElw p ro g ram  św iąteczny 
2 5  i 2 6  g ra in is i 19 41 
w ebydwa tai Świąt Oużep MsrsKzijtia

♦

» f
L w ó w  —  u l .  f r a n c i s z k a ń s k a  I .

P o c z ą t e k  przedstawień 
1 5 - t e j  —  1 7 - t e j  i  1 9 - t e j

P r i e d s  p r z e p o i  b i le tó w  w b i u r i e
j m A ń r  Lw *w , u l .  S y k s f o t U  21.

14*83

UNIHW .fc£NtAM j UNIEWAŻNIAM 
zgubioną kartę  re -1 skradziony pana* 
jestraey jną  z Ar- port, T ruś Zofia, 
beitoaratw na naz- Lwów, Bem a  12 a 
wiako — Kosteraki 151591
Koman. 15158 i — — - . ------

WYUCZAM 
pisania na nutszy 

w języku 
| niemieckim, \h>i
skim, ukraiabLini 
uocnańsk*. Lwe*

W O L N E  @ :vW ikiewic» ^

LEKCJE
PAN ĄLBO
(aryjskiego p#eho- Lwow Liugeaaa 
nzcnia) do samo- nr IV
dziflaej pracy w mnMewłika U797
dziale Zakup-Sprze-j_________________
d a i -- natychmiast! STENOGRAFII 
potrzebni. W y»>- „ („aieek tej. p0|.
*any perfekt m r  klłJ iKaj 0W A . 
miecki w stówie i |K A N 0 ł4  do 2.eh 
piśmie. -  Pisemne mlMi w yucz.: 
zgloszentz z pode- STKNOPIS"
niem w arunków K o n i k a  8 — — — — C O O O — — O e ftO O C O g — O O — O O — *
dotychczasowej ima n r  se u m  _ r ---------------------------------------------------------------------------------------------------------------
cy do Fafenk Kii _______
elektrische G eriłe., j KJKOJ E 
Lwów. O tauńskw - „ „  F o r t «P IA N IE  
go 16 151 >64 j  CYTRZE. P rof.

j M. Lip i .ńnki,
'Lwów, Plac Ha-RYSOWNIK

fclbrze obeznany z ,. u  j  „  ;
drukiem map po- 14 37 5
szuklwany na s ta -1
U  posadę do W ar-I p 0L S K ,  K0M I. 
szawy Llaty G»- TET 0 P | EKL
seta Lwowska —

Tsir 1 &9RR4* • Dalsze wp s> na„N r 15238 dwumi#*ęo#*ę N
- ^ r r — 7 — —  k u r s y  i j j z y k a

P 0 9 7 ' K I J U  NllSMIEGKIEGO
wychowawczyń ze ^  ^
znaiomokem iw -  Po „ksdMeM1„
ka niemieckie*.; *> zaśw iadcz-...., _dwojga dzieci w 
wieku 4 do 6 lat. t
ZKtaazaó się Lwów t °
Listopada 86. mie­
szkanie 6, między 
8 a 4 po południu.

15241

Zgłoszenia od 18.
Lwów.

Kopernika 5.
14649

PRZYJM IEM Y 
FAOWOWCA 

dla zorga niżowa-
nia 1 prowadzenia ^  w ied eń sk i"

JfiZYKĄ 
N f RM IRCR FBGO 

w 3<) lekcjach po­
praw nie wyucza 
specjalista. absoJ- 

ent — wyższych

N a j l e p s z e  Ż y c z e n i a

z  o k a z j i

Św iąt i  Nowego
s k ł a d a

R oku

Lu>ów, 1S. x n .  41
B a i o i e g o  9

io 3 h 3

CNIEW  AKNIAM 
zgvtbioBy paszport
l kartę  żywnościo­
wą ita nazwisko: 
Sakiewicz Daniela. 
Proszę o zw rot — 
Potockiego 16.

15153:

UNIEWAŻNIAM 
•kradzione dnia 

17. 12 — zielony 
Ausweie Gerono 

Antoni 1 Gerono 
Adam. Biały Aua- 
weitt Garono Kry­
styna, legitymację 
na węgle — oraz 
karty  żywnościowe 

15210:

u n i e w a ż n i a m
nasaport i książecs 
kę wojskową bol­
szewicką na na- 
zwifiko Pawłowski 
Franciszek, zgubio 
ne wraz z portfe­
lem. — Uczciwego 
znalazcę j»roa*ę o 
zwrot *a wyn&gro 
dzeniem .  15139:

TEGO, 
kto w piątek wie­
czorem, * auta  sto 
jącego przed do­
mem, ul. Wall- 
strasse i»r 11, za­
b rał teczkę t  do­
kumentami. proazo 
ny jeet o zwrot 
pocztą bwwarto- 

śólowycb dla nie­
go papierów, na 
ruires: W. Herbst, 
Lwów, Hotel Eu­
ropa. Teczkę i a- 
pa ra t fotograficz­
ny może zatrzym ać 
d la siebie. 15200:

|« O Z M A !T t^

TŁUMACZYMY 
przepisujemy ma­
szynowo podania, 
aokutneuty tanio  j 
Lwow, Ormi&ńtśk* 
trzynaście. mu»aa- 
Itame czwarte.

1556f

we Lwowie han­
dlu m ateriałam i 

budowlanymi i a r­
tykułam i technicz­
nymi. Podania z 
życiorysem i refe­
rencjam i do ..Ga­
zety Lwowskiej",
pod ,,N r 15249**:

KUCHARZ 
I porsonal hotelo­
wy, w ładający ję­
zykiem niemieckim 
potrzebni dla Ho­
telu Bristol Lwów 

15252:

SŁUŻĄCĄ LUB 
DOCHODZĄCA

do prowadzenia go 
spodarstwa ewent. 
tylko na oół dnia 
d la Niemca poszu­
kiw ana. — Znajo­
mość języka nie­
mieckiego pożąda­
na. Listy do ..Ga­
zety Lwowskiej'* 
„N r 15260“ -

inefodą doiąd nie 
stosowaną. Lwów, 
Długosza 37, II p. 
oficyny 15208:

NIEMIECKIE!!!
Na igruntowniejff!

NAJTANIEJ!!! j 
Tylko — Lwów —! 
GŁĘBOKA osiem-
nairieJJl 1530*:

NlKMIKCKIKtn 
Świąteczno - nowe 
ręczny, premiowy | 
kurs dzicoięciozło 
towyllf Tylko

Oezyittlekcję mieszkań,
oipluskwiaisia, ejlszeziuzanis

przeprow adza po urzęd o­
wo u s t a l o n y c h  cenach

„ P R O G R E S "
SgAMzlelftia RzemieśliiIao-PRefflyMoaw
L»nw, Kirehens rasse (Kościelna) 8 — w. h?-m i m -u

Lw ów , GŁĘBOKA' j|JHll»!HI^MIMMIHMIU!641MłBllł«UJWIIWMWS«lll»i»aiMIIMlJlłlIII!łllWIIIIłl!Hlłtlllll«imUł
OGieuinaściell!

UDZIELĘ 1= 
francuskiego, nie-;.? 
micckiego, forte-!? 
pianu za w spólne1?  
mieszkanie lub za 5  
pieniądze. Listy: ;= 
,,Gaz Lw ." ,.Nr 5  
15 v r

iS2,d:[£ B E L E T R Y S T Y K A  
D Z I E Ł A  N A U K O W E  
SAMOUCZKI -  SŁOWNIKI 
P R Z Y B O R Y  S Z K O L N E  
MATERIAŁY PIŚMIENNE

&c a
n

t ó
Bs

i
15298 I

3

TNTELIGENTN Y 
CZŁOWiEIC — 

ARY JUZ YK 
z dobrą simjomo- 
ficią języka niemie 
ckiego <io lekkiej 
pracy biurowej i 
posyłek Poszukiwa­
ny. Możliwość ro/ 
RzerzeniB zakresu 
dzIałalnośoJ. Listy 
do „Gazety Lw .“ 
,.N r 15261“ :

w  k s ię g a r n i  J. F O I T I K A  |
L w ó w  — Wehrmachtstr. (Batorego) 3D. |

f*g!»rkieio 'ij,ST ^ir ^"lHHIIIIHimilll!HllimUllllllllinulllllHlllllłnillMttllHHIillll«lllllllllulllllllllMIIIIIimil!llr
mieszk 6, popołu­
dniu 15271:

NIEMIECKIEGO
w yucza m ag is ie r, ś  
abso lw ent — szkól H

z (.u ii ’i
UNIKWAŻNIAM 

skradziony pasz­
port i legitymację 
z Arbeitsaintu na 
nazwisko Rudnicka 
Jadwiga 15117

POTRZEBNY 
chłopak do posy­
łek. Zgłoszenia o- 
•obist* z poda-

*JeiorT™ y  ITMIRWASNIAMA dm inistr.  j_ :___ „ ,__;
zeta Lwowska** —
Lwów. Sokoła 4.

15364

•kradzione 2 legi­
tym acje 'Ausweia 
fiir  Vo1ksdctit*4che) 
zielone na nazwJ-

KOLEJARZ | , - b " « a ;

jrdnej « ęb jr M o -  - ^ a  »5

Lwowskich Diieci b iała,

»  ~
NAUCZYCIEL(KA) Br*ucho»ie« Owo-

języka niem ieckie-P0W* ’ 5 ; * ^  7nil 
ko potrtebny Po- ««« '« ' ^  ‘00 
rozumieć się z dy- ** 
rektorem  Biura —1 UNIEWAŻNIAM 
Banhfitte, — Lwów (gubione dokumen- 
Asnyka 1, między ty ;  paszport, do- 
4—6 popoł L51f>3: w6,j osobisty, legi- 

ijeetra-

I  N a j l e p s z e  ż y c z e n i a
swoim P. P. ODBIORCOM  
z  o k a z j i ś w ią t  i N o w e g o  R oku  
s k ł a d a

Warszawska Wytwórnia Techne-C hem .
. W.  R U D K A

15245 W a r s z a w a  - B . r t u k a  9

UNIEWAŻNIAM 
■kradzione kartki 
żywnościowe rodzi­
ny Bić: Tana. A- 
nieli, Tytusa J a ­
niny oraz pasz­
port na nazwisko: 
Bić Anieli. Gddaw 
ca otrzyma wyna­
grodzenia. Lwów, 
Helanki 1. 25.

15199:

UNIEW AŻNIAM 
skradsiany pasz­

port. zaświadcze­
nie pracy wydane 

przez Deutsche 
T attarsaP  kartki 
na  ehleb 1 ryby o- 
raz Inae doknrae.. 
ty na r.*»zw’sko: 
Koiegk k ich a ł — 
Lwów, Dunin Wa 
aosicAd tnsy.

15218:

UNIEWAŻNIAM 
peszport ł kartę 
pracy rn  nazwi­
sko BORTH HE- 
I fiNA, Lwów, -ll 
Stefcryka cztery.

1 5 2*0

Nbi WAŻN1AM
skrnaz.one: a a..z-
nort. m etrykę uro 
d z e n ia  \ u s s w e is  
kolejowy na naz- 
wiskf. Legeiyńdu 
J a n  1 5 2 2 0

UNIEWAŻNIAM 
zgubiony Dienstaui 
weis na nazwisko: 
F u rtak  Czesława.

Łaskawego zna­
lazcę — proszę o 
zwrot za wynagro 
dzeniem na ad re s : 
Rycerska 26.

15185:

AKUSZERKA 
Stołkowa przyjmę* 
je panie. Lwow,
CJrotMańaka 2.

1444T

PODANIA
TŁUM ACZENIA, ; 

szybko fachowo — 
Lwów, WAŁOWA 
nr 20/8 14621

ILUMACl
PRZYSIĘGŁY

języka niemieckie* 
ito. Lwów Kolo- 
nieust rasse (Podło- 
skiego > 10 1 pię­
tro 14631

PODANIA 
TŁUMACZENIA 

.SfBNOPIS** 
Lwów Kopernika 
n r 80. 14779

m a s z y n i s t a
szewski * ul. Boi* 
mów 26 PR/.B* 
NIÓSŁ ,<« q* uL 
Panieńską SS 
w podwórzu.

14794

NIKLOW ANIE 
Lwów, Krakowska 
n r 16. 14789

TŁUMACZENIA 
i PODANIA -  Biu­
ro tłuiHaczeó — 
(istniejące o<i ltK)i 
r.) Lwów -  plao 
Akadecnirki 1

181483
SPóLN lCZK I

do pieiwh^orzędnei 
już istniejącej re­
stauracji poszuku­
ję, sympatyczna — 
niezależna i  kapie 
talem . — ,, Gazeta
L w ." ..N r 14828“

AKUSZERKA 
Marków-tka przyj* 
muje panie. LwoW 
Zyblikiewlczn 3(i.

12481

PR ŻEP WY WA­
N IĘ  m sa /n o w o  -*•

t ł u m a c z e n i a ,
nodania zgłoszą^

nia przedsię­
biorstw , życiorysy, 
BIURO tłum aczeń, 
Lwów ROMANO- 
WIC ZA 2 (obok 
N otariatu* 14869

STROI, 
napraw ia kupuj# 
irzegrane fortepi* 
iy, pianina. Wy- 
«ł.dże nu prowin­
cję. Herm an, — 
Lwów. T^nartowi* 
•za 5. II Zgłosz#" 
•!« po południu.

14039

DBZYNKHKCJ ę
nieszkaó ~ meblj 
przeprowadza '-a- 

ład dezynfekcyjn i
.g a z i w h e m i a "

I.wów Piłsudski®* 
go 21. Tei. 271-06.

9669

itymację 
cyjną pracy na naINTELIGENTNIEJ ____ _

S l \  dziewciynkę iw i s k o " -  '  Czarny
do lekkiego cało- M arian ! , „ * »  u|.  ____
dzienego za jen a o rm m ń sk a  31 ------
przyjm ę zaraz - n  piętro t5206: ..
Lwów. Supińskie- ____  -
go 25. m 12 I ZGUBIONO

dokument kolejowy 
Ausweis ua na7wi 
^ko Job Stanisław  

VI A I 1 U  A I  2 vrro1 na adres:
Al A  U  I \  t \  9  Lewandówka, ul.

OKUCIA BUDOWLANE, ŚRUBY, NARZĘDZIA

Ł V  y  u i  Y  * *nne »yż® hy S  2  P  A  o  L  E  
T  £ .  W  I  że la zn a  Ł A Ń C U C H Y

M Ł O T K I
SPRZEDAŻ HURTOWA s i e k i e r y

S. K O W I E R S K I  i W. I A R A C Z E W S K I
Warszawa, Graniczna 14, telefon 682-97. 8573

Żwirki 83. 15229:

NIEM IECKIEGO ! UNIEWAŻNIAM
wyucza szybko —| skradziony pasz- 
GERMANISTA — port wrast t  toreb-

SPEC JA LISTA ! 
KONWERSACJA 

Lwów, SYKSTU­
SKA S« Profesor.

15261:

ką i pieniądzmi 
na nazwisko Ju lia  
Olszewska, Lwów. 
W ojciecha 14. W m  

15170 : | X

O D P L U S K W I A N I E
O D S Z C Z U R Z A N I E

PRZEPROWADZA P O  CENACH  
RZĄDOWO USTALONYCH

„LW OW SKI D E Z Y N F E K T O R "
LWOW, W EH ftM ACH TSrttASSE ( B a to r e g o )  3 4 .

45?> TELEFON 204-36

UNIEWAŻNIAM 
•kradzioną 

legitymację pracy 
wystawioną przez

..Baugesellschaft 
Hanebeck** na na­
zwisko Rab Basia 
Lwów, S-go Maja 
pięć. Zwrot w yna­
grodzę. 15247:

u n i e w a ż n i a m
•kradzione doku­

menty na nazwi 
sko W asyia Kucia 
Lwów, Listopada 
n r 91/7 oraz doku 
m enty na konia. 
Zwrot wv nagrodzę 

15081 :

3  Z ▼ J  Ę,
irzerabiam  okry­
cia suknie, gard# 
-obę dziecinną, —" 
vełiznę mę#ką 
'am ską. Lwów • 
vordeckiego 7, — 

mieszk. 2. 152691

UNIEWAŻNIAM
skradziony pasz­

port sowiecki, zaś­
wiadczenie pracy 
z Ubezpieczalni i 

zaświadczenie t  
A rbeitsam tu — na 

* nazwisko K uchar­
ski S tefan. 15145:

DZIECKO 
miesięczne kto w#* 
śmie na wychowa­
nie za opłatą. Ll* 
sty „Gazeta Lw .-  
„N r 15268“ :

7.LECKN1A 
handlowe pośred­
nictwo interw en­
cje załatw ia szyb* 
ko. solidnie Kono« 

Biuro Handlowe, 
Kraków, Grodz kA
n r 6. Tel. 124-72.

15249

A U T O  
CIĘŻAROWE 

ponad 2 tony wy­
dzierżawi e na mi# 
siąc względnie k\»- 
pię. Zgłoszenia 

,,PA R “ Kraków, 
IŁitlerplatr 46 — 
,1763“ . 1

SAMOCHODfc.vI
do Lublina oso no­

wym ostatecznie

F i

UNIEWAŻNIAM
zaginiony pasz:*ort 
1 legitymację ofi­
cerską. Zwrot tych,
dokumentów w yna1 eiężarowym pra- 
grodzę — Marecki gną pojechać dwW 
Kazimierz, Lw ów ,|0«oby. Oferty „G* 
Lwów, Batorego 7 j zeta Lwowska -*  
IL p. 16146i„Nr 15189“5



25-go, 2G-£o, 27-g© fnMferfs 1941

uKREM  CO GOLEH3A „ ID E A l
przewyższa m ydło i proszek do golenia 
L A B O R A T O R J C M  p )  T  C I D f  A
K O S M E T Y C Z N E 4- "  I . r i f V L . / - \

i wew. M»?rsr. tu (fom  Piłsudskiego)
SPRZEDAŻ HURTOWA I DETAJL1CZNA

I475S

^PosbGDfSuy- b ia łe  śv& w £ fo! 
liftę k s z a  w ^ la/n oóćśw ie ih tcd

* A L z ły  k s s d a t b l  
2 5 , $ 0  i  6 0  w a ó tń tr , 
tęliar na, 120 i  220  

w Ł L ó r t-

% O B Ó fv k Ł  ,

N IEM IECK A FIRM A P O S Z U K U J E

biegłej stenotypistki
ze znajomością języka polskiego, pożądana 
ale nie konieczna F. R E I C H E L !  
L » S w ,  ul. Kazimierzowska 4. 15166

K siążeczk i dia dzfeci  na Gwiazdkę
KOLOROW E B O G A T O  IL U ST R O W A N E

PODROŻ STASIA .................... zł. 4 . -
KOTEK -  P S O T E K ...........................4 -
O KRASNOLUDKU i O WILKU „ 4 . -  
AWANTURA w ZWIERZĄT-

KOWIE ........................................1 2 .-
— d o  nabycia —

Firma „OWYD" Lwów, ul. Piekarska I b 
Koszu przesyłki książeczki po­

jedynczej .  ........................zł. —.*0
Całej serii .........................................  2 —
Księgarnie otrzym ują o d  cen katalogowych 
normalny r a b a t .  14952

Buchalter
Bilansista

poszukiwany przez niemiecką firm; 
od 1. lutego 1942 r.

F. REICHELT, Lwów, Kazimierzowska 4

13167

Z b ł o r y

rozporządzeń i przep s ó w  prawnych
obowiązujących w Generalnym Guberna­
torstwie są do nabycia we Lwowie w firmie

„ O W Y  D" ul. Piekarska lb
Obecnie są na składzie zbiory następujące:
1. Dr. Weh: Das Kccht des Gene- 

ra!gouvemement z dworna naj­
nowszymi uzupełniającymi wkła­
dami .......................................... ........ zł. 78.—
(Koszta przesyłki poleconej na 
prowincję zl. 3.—).

2. Dr. Weh: Prawo Generalnego
G ubernatorstw a........... zł. 45.—
(Koszta przesyłki poleconej
zl. 3 .- ) .

3. Rogge: Die Steuern des General-
gouvernement .................. zł. 20.—
(Koszta przesyłki po'econej
zł. 2 .- ) .

4. Becker: Das Dev!senrerił des 
Genera!gouvernemcnł . . .  zł. 10.— 
(Koszta przesyłki poleconej
zł. 2 . - ) .  ^

Księgarnie otrzym ują od  cen katalogow ych  
r a b a t .  t 14951

—    i ..................i ■

„GAZETA LWOWSKA-

K U P N O
SPRZEDAŻ

LISTY ZASTAWNE 
j lw uw skkąo Tuwa- 
: riy stw a Kredy l«-
j w etfo M ie jsk ie g o  — 
i kupi — Markowski 
j Jarosław  — Poma-i 
| towskiege 17 IŻSdiii

' SPRZEDAM
histro, żelazko e -* 
lektrycane, naezy- j 
n ia kucoenne, — 
ozdoby na drzew-j| 
ko, eerwóty Lwów 
Jabłonowskich 88; 
I. p., na łewo, od 
11— 18, lfl— 18.

15151:

PIANINO, 
fortepwa© i f ilh a r­
monię kupię zaraz
Listy „Oaz. Lw." 
„ N r 1518$"

UMYWALNIE 
fajansów* t  a rn a  
ta rą  lub bea ora* 
sam ą arm aturę  — j 
muszle kie ? eto we ’ 
tajannowe i iola- J 
zne kupuje: ,,W©-i 
dopływ" ul. Dą-1 
brewakie*© 18. 1

146881

OBRAZY 
kupię wybitnych i 

polskich artystów . 1 
O ferty .Oaz. Lw.‘K 
„ N r 14247“

S F r z f .d a m  |
fortepian Króciutki |  
krzyżowy, nowoose f  
sny. Lwów, G ro tt-1  
gera  19. na. 6. {

144521

DOM TOWAROWY
SPBŁSZSELIfl m a i wSPiLB3IA“

BiżRa galanteria 
Artyk łv kuê aao

Artykuły elemoteslmfeziio 
Przykry s z e w s k i  

W»*i i uteataOf 
Kprzodria gospeMii 

Laiajjy i latarki itp.

B U T Y  
damski* t cholewa
ml brązowe nr 36, 
•przedant. Ogiąd&ć 
między 1--8 Lwow 
Pełczyńska 87, -
mieszk. 5. 15050

WIELKĄ 
| chustę włóczkową 
j tanio aprzedam — 
1 tak ie  i ras  pierw- 
I ozorzędny Lwów. 
] iCadecka 8. m. 6 : 
I od 14— 16. 15000:

SPRZEDAM
| fisharm oniom  8li- 
I wińnkiego. Lwów,
■ Strocwa 4, mieszka 
I nie w bram ie na 
[lewo. 15103:

A k aszw r g in e k o lo g

Dr. W . B IL IŃ S K I
ordynuje afeecń* Sapieity 85

SPRZEDAM 
I futro dum .skie — 
|  źrebce i śniegowce 
|  drawskie u r 35. — 
] Kupię eośoeakę — 

damską w ełnianą 
| w debryut stanie 

eiedemnastolet- 
| nią. Lwow, Wur- 

towa, ''ttrs ten - 
j strasee 87. 14994;

Filateliści!
Bogaty w treść miesięcznik 
filatelistyczny, darmo abo­
nament przy zakupie znacz­
ków za zl. 6 5 .-  „PIONIER" 
Oddział Filatelistyczny *  
Kraków, ol. Stolarska 9 
Cennik gratis! 13592

Smoczki, proztrwatywy
urti tofiMMtf. dstbn M tzrtali 

) P  n  U P A
*3!WJW9 NjfłDltJWrtl 115, S4. *376

10510

■ odąt. ndz.

WARSZAWA -  Bratka 13

Arty&ofy toaletowe 
Galaoiem fryz orska

Przyśory tfa szycia, splińf

GAZOWE.
ELEKTRYCZNE 

kuchenki. piervki 
W idk i wybór -  
Lwów. Akademicka 
pięć „Technoeer 
ełce" 14427

KLUPĘ 
drew niana lub ie- 
lnzna do drzewa 
50 cm. kupi Spół­
dzielnia Leśników. 
Lwów, Na Skałce 
n r 1. 14048

K U P I Ę
meble nowoczesne 
w dobrym  stanie, 
szafa, kredens. o‘o- 
mana. 4 fotele, łóż 
ko meblowe, — 2 
narhtkastlik i. usy­
cha, stół Wiad 
Lwów. PauPnów 
12 a. m 3 151(18:

r| RatałiMmsisze zamówienia za pooraniem. 
Ratab®! timtaii pi aaaasaRii 50 gf. w znacz 'ach

TANIO 
sprzedam dwa , 

1 komplety osdob na , 
! choinkę. Lwów — ! 
j Krasińskiego 21 —
|  m ię s e k . r>. ’ ”n tn : j

BPRZKDAsya } 
|  nowe czu. ne ubra , 

» na wysokiego, i 
I Ófcłoezenia Lwów,
[ Listopad* 17, mie- 
| szkanie 10. 15043:

K U P I Ę  
srebrną zastawę 

| na 12 osób (bez 
monogramów i — 

j oraz orzechową —
1 nowoczesną jadal- 
| nię. Liaty „Gazeta 
! Lw ." „N r 15047 •

m
tir  I m o ta  ne tt, ham yi ta 
tir 7, iauu’!epuur,*ui£ C[R(.

i

| K U P I S

SPRZEDAM | SPRZEDAM | K U P I Ę  \ SPRZEDAM  t^ o n ą  fvb
ceratę nową Sc©lo- otomanę, szalę, lól- nideK® lina Lwów nowe buciczki n r  praw ie nową. ,Ga 
wą, nowe buciki ko, Lwów, Pełezyń- M arka 8, II . p. — 27, śnie^owoe na *eta  Lwowska"” — 
chłopięce 37. ra- ska 2u, I p I4.»31: drawi 20. 14990: n r 80, palto z im o -tłN r 15152":
glan, paltf A~:" ---------------------------- 1 ---- —  r - -£— ,r *’- ”

tępi radykalBi^^

D azynsek cia  „ A Z 0 T “
L w ó w , S ło w a c k ie g o  2/g

śnie­
gowce damskie 3’ 
Lwów, — Lacioszu 
Głowackiego 24. -  
mieszk. 2. 15031y  — —

CITROEN 
r. 1937 — j rzednie 

łożysko natych­
miast poszukiwane. 
Zgłoszenia — Foto- 
plastikon, Lwów, 
pl. M ariacki 5.

K r  T* I Ę
dn ia  ku-hnlę tm~ 
iown. Lwów To- 
Vnrzewskl**iro 8 — 
R««tatiraeja Ster- 
nnk. 14945:

B U T Y  
nerclarskU  n r 48, 
teezke skórze nn — 
sprzedam Pohu­
lanka 9. mieezk. 5. 
między 8— 6.

14980:

FORTEPIAN
wiedeński Fische­
ra "  sprzedam. — 

Lwów Liskietro 
n r 10. ndeezk. 2 : 
boezna BłMóekirh.14588

« CJ T Y 
NARCIARSKIE 

nr 42—43 » r»e-
dam, I-w iw , He­
tm ańska 24, ra 7, 
I—2 noneł !IVifi7

SPRZEDAM 
tanio  fortepian. 

Lwów, Jan ie  Hań­
ska 18. mieezk. 7.

14981

K U P I Ę  
salon, gabinet, ja­
dalnię, sypialnię — 
lylko stylowe — 
pierszworzędne — 
Lwów, pl B ernar­
dyński 2. m. 4, od 
godz Id—12, II p.

UYYW

we. Lwów Kroia 
SPUZEOAM | PIECYK Leszczyńskiego 2 8 :i K U P I Ę  

Illustrierte — Ge- gazowy j w»edam . mioazk. §. 14943 : buty z enoiewaml
n r 44. Lwów, ul. 
Syfcurtuske 25, mie-

schictrte dor Welt- Liaty ,.Gaa. Lw.", 
lite ra tu r samoucz-!„Nr I49fce“ i
ki Toussaint-Lan-. —-------------------
genscheidt franzo-j SPRZFDAM 
sisch, russisch —kurtkę fu trzaną  — włóczkowe;
słowniczki, wybór męską. Liaty ..Ga- męskie. Lwów, —j —— ......    —
powieści. Lwów, zeta Lwowska — G rottgera l a ,  mie^WPTHTF ravtrm
Kochanowskiego 98 „N r 14982": eakanie l ,  12—3:

SPRZEDAM
płaszcz na średnią w kanle 5 :  — oraz 

osobę 1 lizeski boty zakopiańskie 
palto n r 87. 15951:

Zaklaal Beitystyszay
Józefa  B o n o s iew icza

Lwów, Akademicka 18/11 p.

ni 4 14932;

K U F I K
wózek dla lalki.
Listy ,,(Jaz. Lw .1 |
„N r 14327":

KUPI Ę  
damski -weterek

..Gazeta Lwowska' 
N r 14986

14949: SOW* ZPSZN f^R  
KAMI K UPI tO L - 

~  M E R Z  NIEMIF.C-
r . . PH IL IPSA . KI. Oferty Gs-

b̂ Y,: arostownJKl do ła- Xeta Lwowska*7 — 
dowania ak u m u la -„ N r 15010**:
torów I —8, 11/3  -------- -

' A m pr. ip n cd a ra .l K U P I Ę
W ANNĘ Listy „Gaz. Lw ." na  fortepian —K U P 1 . nowocse&ną syidal- , 7  - . *r

nię U sly  . .G a w t a t r ^ 0^  14955
Lw •• ...Sr U62M" i i i  -----------------zyjnfe sprzedam. q  q„N r 14029“

„Skarbczyk*" Li­
sty z po*lan)em a- 
dreeu Gs z. Lw." 
pod „N r 15034” :K U P I Ę  Ł " ÓWl, , u l- ®Rrt-fllaUHrrtów nabę. 

p ta.zi.iyk luk fu- . uw ®*° dę , .Ik a ro « “  naw- j
turk» z czapeczką ®®r4)rch* 14,s3: me wydanie I kum| KUCHENKĘ
W dobrym stanie, ' ' p iet „K uriera  Fila Razową 2-płomiea-
na 2 do 3-Ietniego SW ETER te lis ty esn ^ o "  Jó- ną sprzedam. — 
chłopczyka. Lwów męski, dam ski, sza zef W alenia, — Lwów, Kasztclań- 
Janowska 53. m. 9 Uk, rękawiczki, — Lwów, Potockiego sko 8, mieszk. l l .  
od 11 — 18 15119: w iatrów ka biała i  n r 44, I. piętro. 15039:

   I kajuizą < ska fan- j 14957
L I S A  *der) dc sprzeila-; ........  —  ■ —

Lwów, JuWw-i K U P I Ę

K f O  N A P R A W I A
ELEKTRYCZNE WINDY

podać d o  firmy

F . R e i c h e l t
L w ó w ,  Kazimierzowska 4
•51*5

SPRZEDAM 
nowy wsyp na r»ie- , . . ,
rzynę l w d ia ik e .
dwie nowe poszw)- l* m i f ' ”*- ,b'  s ' r’ ™“ S 14
(dym ka). -  Lwów p ,« f S tr* e t„k i 2 /8  Iow, p a rw r. 
Źródlana 54. I n !,arte r- 1496#:
za moetem 14908;

K C P  1 Ę
elegancki** czarne 
czółenka u r 35 1/6

na franc.

SPRZEDAM
(motorek “lektryez- narciarskie

elegancki sweter 
żakietowy, 2 pary do 56 

14982 : ref orno ełepłyeh —jobeaaie. Lwów ul.
--------------- ---* n r  5 l 6. Lwów, jJagiellońsKa 11
SPODNIE Rnhozy 5 ;  m. 3 -O w ocarń»*. 15031

ehło-od 5—T 15004:

K U M Ę  
dwa nowo^sesne 
lekki# fotele klu­
bowe ©raz stółłk 
Wiadomość: Lwów 
Sapiehy 25, m 3 

15070

PATKPON
elektryczny i tp rę- 
łynowy oraz pły­
ty sMrzcdam. Lwów 
jabłonow skich 3fi, 
m 9, od Ó—8 wie­
czorem 15071

OKAZYJNIE 
sprredfln'' nnre jed 

wrnb-nreh kołder
p u c h o w y c h . T c is ty ;
„Gazeta Twowska" 
**Nr 149S4".

SPRZEDAM
walizo szafkową, 
ubranie moskie 
damskie n a rria r 
skie buły 41 1 37. 
obrus na 12 osób 
r.wów. Na Rajkach 
24. m 9, od 1—3 

IM 21
K U P I Ę

p a k o w n y  nlecak — 
W iadom ość: „G az 
L w o w s k a "  — . .N r  
15114":

n o
sprzedania futro 
moskie N utria — 
wierzch marena© 
Lwów, Dominikań­
ska 9» m , 7, 1T

15116:

SPRZEDAM
okazyjnie -  jasną ny do — P«ęeo 12— 14, dam-
szafę, psychę po- ®ra * d ru ł pusaki. skie mnie sprze- SPRZEDAM
dusaki, pieraynkę, kabelek ołowiany dam . Lwów. Ali-męski płaszcz z ł-'etanie
balje blaszaną^ l ó ż - ś w i a t k s .  Lwów. wińekieffr 2 a /5  — Imowy. Lwów, — jj
ko żelazne, lustro. Uwowskich Dzieci boczna
ceratę stołową o rn i n r 16/14. 14991:!

mne " '< * y oIuf(W 4 ^  m f i i m u i i u M i i n i i i H u i T m i i i i H i i i s i i i i i i u i i i i n i i U i i i i ł i i i i i i i i i i i u i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i H i i i i i i i i u i i i i i i i i  i u i H i a
Lwów, Hołówki 14 “

KUPI Ę
u tro  w dobrjun 

na  środnie-
— lamowy. Lwów, — igo. Lwów, Chrza- 

Kadeokiej. ("Wulocka 62, m. I. newskiej 4. pierw- 
14956 :| 14997: W  piętro. 15030:

FAeRI (A BUZiKOW
Priemyłł, Lcczczyftskiego i8  
Dostawa natychmiast ca ca- 
liczeniem. — Damskie i
męskie guzłkł każdego ko­
loru, w i e l k o ś c i  i ilości. 
Generalne zastępstwo, Lwów 
ul. Szajnochy 2, oficyny 
II. p. m. 14. 15149

0K&a2&3B*««SSS3^

177 prarz Bo nut £
le w : s

K U 1* t Ę =
DENTYSTYCZNY =  
fotel, bormaszynę “  
el©trvrzną, aułoma S  
yczną spluwaczkę "

Lwów, pl.
d y ń s k ł  2/4

Bern a r -  ! 
15227:

SPRZEDAM — 
ubranie czarne wi- 22 
żyłowe na wyższ4'- ZZ 
uo, boty zakor>iań- 23 
skie nr 38, trzewi- S  
ki robocze nr 12, ~  
piecyk szamotowy “  
Lwów, Rolówki 14 S  
m. 1 14928' 32

BARWNIKI
BARWNIKI
B A R W N I K !

BARWNIKI
B A R W N I K I

—  d o  d o m o w e g o  fa r b o w a n ia  tk a n in  n a  z im n o  i g o r ą c o  E
mm

—  d o  fa r b o w a n ia  o b u w ia  i w y r o b ó w  s k ó r z a n y c h

—  d o  w e łn y  I p a r tu  o r a z  w s z e lk ic h  tk a n in

—  d o  c e ló w  s p o ż y w c z y c h  (r e je s tr o w a n e )

—  d o  c e ló w  te c h n ic z n y c h  i p r z e m y s ło w y c h ,  r o z p u ­
s z c z a ln e  w  w o d z ie , s p ir y t u s ie  i t łu s z c z a c h

sprzedam jj
s p o r to w y  p ie rw s z o  ja  
r z r d n y  zimo w v — Jj 
p ła s z c z  i s p o r to w y  3  
oliwkowy kostium 2- 
z im o w y , I .w ó w  — j j  
ź r ó d la n a  54, 1 n jjj* 
za m e s łe m . 14937: 5

K IN O A P A R A T  2
8 m m  d o  w y św te -  S  
tlania, knpłmv -  
V I B. A k a d e -  ~  
micka 14 14940: ~ 99

z m m  PRZEMYSŁOWE

S p .  z  0 .w
WARSZAWA. ULICA CEGLANA 1 1

0 .
K U P I Ę  ~

natychmiast dwie 23 
lady do sklepu g« j j  
lanferyjnrtfo i kre- S  
den* kuchenny — !3 
Wiadomość: Lwów £2
Leszczyńskiego 17 S  __
m. 1 .  gods. ^ ^ ^ j m n n u j j u i j y g i s m a u s j u n j i u i U l P l i i U U i l U i l E l l i i t U M i U l U l U i C C l S U U U l U l l i l l l l i l l l l l l l l l i a a i l C I l l U I l l l l l U l f i

T E L h F O N  2 2 2 - 9 4 ,  8 2 2 - 9 0 . 13588 =



.GAZETA LWOWSKA*

N A J
P0M IJW

i PO SZ U K U J* I K A SZT U *
'd l a  Niemki eiepl©.] WALCOWĄ

go, bardso dobra* do farb  l&kierc- 
utrsymaneg© fu tra  wyoh nową — lub 
damskiego, 41/48, jmato u iyw aną ku- 
ainukta figura. —-Ipif. Zgtaseenia — 
Liaty do Admin i | PA R " Kraków, 

Gazety Lwow.*' H itlerp la ta  46 —
pod „ Sr  16263"i

! K U P I *  
fu tro  aportowe

.1762". 16866

TYGRYS 
a . herbaty jest

dobrym atanie na adrowotnym arty- 
W  ho kiego. Of orty , kułem spożywczym 
• opisem ł ceną, W ytw órnio „An- 

•ka‘* jmuoy" Aydaczów.„G azeta Lw 
„ N r 16284" 16846

15870

Pa<tzląkowć.nte
Poczuwam  się do o b o ­

wiązku, publiczni* podzię­
kow ać W . P. Dyrektorowi 
D row i ST A N ISŁ A W O W I
B U H N O W 1 we Lwowie, 
ul. N abielaka 20, za tros­
kliwy opiekę i wprost cu­
dow ne uleczenie mej ton y  
Marji z ciężkiej niem ocy. 
15109 W ładysław  Jenner 
Lwów, 20. 12. 1941.

IK U P  N O 1  
SPRZEDAŻ §

SPRZEDAM 
kurtką sk ó rz an ą ;
Lwów, Francisz­

kańska 18, U . p., 
drzwi b. 151801

SPRZEDAM 
sypialnię używaną 
w dobrym stanie. 
Lwów, P iekarska 
n r 27, IL  piętro, 
m. pięó. 16187:

P E R F U M E R IA
Lwów, Łyczakowska 9

p o l a t a
k ram y
p u d r y

w o d y  k o lo A sk le
14980 o raz  inne kosm etyki

DIESLOW EJ 
książkę kucharską 
K U P I*  w dobrym 
stanie. Lwów, ul. 
Dąbrowskiego 1. 18 

nrt^ry. 152601

SPRZEDAM
s ia l czarny duży* 
sweter dam ski — 
jasny* — sukienkę 
czarną wełnianą 
nową, czółenka la­
kierkowe 38—38. 

Kolonia Krzywczy c- 
ka ul. Uciecha 30. 
Oglądać m iędl v go­
dziną U —15 15194:

SPRZEDAM SAMOCHÓD C I*- 
kleszonkowy erebr- ŻAROW I TYLKO 
ny Omega, ełegan- W DOBFYM STA 
eką torebką dam- N IE , — 7 AREJE- 
aką srebrną, 2 ma STROWANY NA 
szyny do szycia — CHODZIE KUPI- 4 
stare . Listy „Ga- MY. LWÓW, I-go -  
Keta Lwowska — M AJA 11, III. p. L~aG* - CONTAX

K U P I *  | APARAT 
zarękawek źrebce, 'm ato obrazkowy — 
czarne. Lwów, ul. kuplą. Praeownfa

24-go, 25-K* M-Pb ST-g# grudnia 19«

Łazarza 8, m A
161844

K U P I *  
kolorową aukienką 
w ełnianą.

precyzyjna, Lwów 
Czarnieckiego 10 ;

14666

D Y W A N  
Lwów, perakl i żywiecki, 

Jakuba  Straem ią i srebrną zastaw ą — 
n r  9/6. 15182:,kupon kupią. —

Lwów — Friedri­
chów t .  mieszk. 8.

12728
SPRZEDAM 

stolik do kart — 
stolik nieduży, ku­
beł do wody. — 
lampkę na biurko.

BIBUŁKI 
P A PIE R O SO W I 

używane anessty |mąskie, szerokie — 
męskie 42, teczkę zeszyty rysunkowe
skórzaną trencs- j papiery, poleca — 
kot, szelki, L w ów ,'Dwor8ki Kraków, 
J łk u b .  B triwnl* * O rod.k» U . 144*1 
m. pięć. Zgłaszać

161811

..N r 15269*’ 18847  kupią. Pracow nia 
- precyzyjna Lwów

BÓLE NÓG .Czarnieckiego W .
14667

K U P I *
śniegowce wysokie 
w dobrym  stanie 
na nr 35—36 niski 
obcas, Lwów, Zy­
blikiewicza 5. III 
p mipszk 5 15273.

S K U P
przeniesiony % ro-'p łaskie  stopy, usu­
wu Legionów — ną specjalne pod- 
Sykstusklej ne Ha kładki. Inform acje P P  D A 
lieką 16 K upuje: bezpłatne. „Ort©- huplą. Pracow nia 
kilimy, fu tra , kry- pedla" Drohobycz, precyzyjna Lwów, 
setały, porcelanę. 15356! Czarnieckiego 10:
garderobą, bieliznę » i ■ ■ . —■ ■■ —» 14668
firanki \ łnn* u-j PODUSZK* 
żytkowe rzeczy. 1 eiektryczną zaraz 

15268 kupię. Listy , Ga*
------------------------ t e t ł  lwowska* —
SPRZEDAM N r 7022

SYGNETY j 
OBRĄCZKI, 

PIERŚCIENIE 
wykonuje • danych 
materiałów  firm a: 

JAN WOJTYCH 
Lwów, Akademic­
ka 8 — Rok zało­
żenia 1896 -  Gal- 
wanizacja — GRA* 
WURY, -  HERBY 
W KAMIENIACH.

15068

śniegowe* nowe — .
87-m y! Koc flane- Z E G A R  
Iowy I Walizę I — ścienny Beckera,
Rynek, dziewięć I poduszka elektryc* pione)

Sowite wynagrodzenie
u  wiadom ość o  zaginio­
nej w K om am i* pięciolet­
niej R O M A N IE  H  E R R. 
L w ó w ,  K ochanow skiego  
21. m. 14. 1504J

. . . . . .  MŁYNÓW l
Pasy, Gurty, — 
Szmerget, Kwarzee 
T arka  do perla­
ków, Łożyska kul­
kowe, Wosk do 
pasów. Przewody 

elektryczne itp . — 
poleca t „P IL O T ", 
Lwów, Batorego 4 
telefon 281-60.

14935

SPRZEDAM 
DUŻY DOM willo 
wy ładny tanio. 

Listy nadsyłać — 
„Gazeta Lwowska** 
dla „N r 16059" i

L I S A
rudego 1 płaszczyk 
dsiecinny sprzedam  
Lwów, Głowińskie­
go 17. m 19

15204:

K U P  I *  
ogon lisa srebrne­
go. Lwów, Listo­
pada 18, 1 p

15197:

ZN ACZKI FILATELIŚCI I
POCZTOWE Okazje, k tóre ni*

zanim snrzedass wrócą — to oka- 
spytaj mnie. Ku- zje grudniowe. — 
ouję stale zbiory żadajcie bezpłatnej 
partie . arKusz* — listy. Po*skł Dom 
bloki (naw et zlo- Filatelistyczny —

 ----   rim iiy c*  pione) płacę naj- W arszawa. Mai*
W podw órzu , m ie-n a  deska  do ry so -w y ż sz e  ceny. — B iałkow ska 116. 
szkan ie  d w u n as te  l w a n la  8 ra jsz y n y , ŚWIAT FILATR- 12178

I Zgłoszenia od , taśm a m iernicza. LISTYCZNY K ra -1 — i ■■  ....... .
1-szej do 8-clej! 'niemieckie podrę-ków . Floriańska 5 NAJW IĘKSZY

15166:| nzniki techniczne mieszk. 16. 14660 wybór kamienic —
I 1 1 — do sprzedania. — 1 wni nnrcal
I TECHNICZNE -  Lwów -  K aspra HERBATA k6±  L s m ^ s rs fw  
I CHEMICZNE — Boczkowsldego 5 ; KRAJOW A LUK- fabryk młynów ’

W SZELKIE a r ty -m . pięć. 15168: SUSOW A" tartaków  eiegielń
kuły hurtowo do-; ■■■■ kakao ho^nderski* posiada: — Biuro
starcza tran  spor-i SZPIC RU T* V an H utena w ka W łodzimierza Hu-
tu je . Kraków —I kupię elegancka* źdej Ilości dostar- ka. KRAKÓW —

L W O W S K I E  K I N O T E A T R Y
d o p u u tim *  dla Polaków

Z. DL 1141 — 1 1  1MI — P o czą te k  se a n só w  
o  g o d z . 3, 3, 7 (w  n ie d z ie le  o  g od z. 12-ej

. R E P E R T U A R
K I N O F I L M

RQXY
Keuzynaklese »

B13I1 niewolnicy
C a m illa  H o rn  
Fritz K a m p ers

KOSM OS
P l. S tr ze leck i 1

Ja tu nudzę
Ina B e n ita  
K. O rw id

SWiT
G ród eck a  3

Kocham Cię
L u ise  U llr le h  
V ic to r  d e  K ow a

TOR
K u szew icza  1

Biały murzyn
- W isz n iew sk a  

W ęgrzyn

SSEWA
Ż c k ic w s k a  11

W a C U Ś
A . D y m sza  
J. A n d r z e je w sk a

BAJKA
Z ieiona  20

132*4

W r z o s
S t. E n g łó w n a
liM oszn-S te-iow ak i

Klej do dętek
„V icto ria“

OLIWA ~
W A Z E L I N A  itdnicna 
A P T E C Z K I  rowerowe itd.
Prowincia za zaliczeniem. 
Zakłady Cham. - Przem.

„OLSTAR"
WARSZAWA g

J K I e d a i tn a  3 , tmL 2 3 5 -5 5 .-

ZAKOPANE. 
Dom i parcela do 
sprzedania. l i s t y :  
„Gazeta Lwowska** 

N r 16077":

K UPUJEM Y
Z A  G O TO W K Ę

Ł O M  S R E B R N Y
w każdej ilości. ♦  Fabryka 
srebrnych w yrobów , Lwów, 
Łyczakowska 108. 14905

K U P  1 *
18 siatki do łóżek, 

w ym iar około 
I 186 a  86 Zgłosze- 
I n la i  Lwów, Nowy 
I św iat 14, I ., m. 6 

ds. 1—8. 15089:

SPRZEDAM | 
I podpinkę fu trzaną, 
fpod płasscs dam­

ski, welon żało­
bny, klozet poko­
jowy dla chorego. 
K upif pumpy. Li- 

I sty „Gazeta Lw ."
N r 18142**:

ROCZNIKI ' 
.. Płomyka** sprso- 

I dam . Lwów, ullea 
] Szankiew iesa dwa 

m. dwa t l t l l i

SPRZEDAM 
fu tro  męskie, spód 
kuny. Lwów, ZL 
morowłesa 4, II. 
piętro . 18148:

SINGER 
igły, części. oliwa 

„Technoservice*‘ 
Lwów, Akademic­
ka pięć 15196

K U P I E
okazyjnie harm onię 
białą. Listy „Gaz 
L w "  ..N r 15275"

SPRZEDAM 
męski czarny — 
płaszcz zimowy — 
prim a, pierwszorzą 
dne walonki nr 4Z 
nowe trzewiki ro­
bocze nr 42. Listy 
..Gaz Lw ** „N r 
15276**-

skrytka 878. Po- Lwów. P iekarska cza „MANGANIT* P ljarska  nr 19. — 
dać sapotrsebow a-jnr 8. •łn aan d a . Przem yśl. Odeprze LWÓW — Pi Bud­
nie, załączyć zna- 15183: dawcy poszuklwa- skeigo Sl. 9668
czek. 1S*M8: —— ■■ ■■ ■■■ nl — na odpow .; —  - ...............

■ ■■ K U P I Ę  znaczek 66 g r I SPRZEDAM !
SZLAUCH G tiM o- 
WY długi, kuchen 
kę gasową sprze­
dam : Lwów, Mic­
kiewicza 26, mie­
szkanie 16. 16127

SPRZEDAM 
buciki dsieeinne 38 
firanki. naczynia 
mosiężne magiel, 

(Lwów. Potockiego 
9. mieszk 6 15270

DIESLOWEJ 
książkę kucharską 
ora* powieści sen­
sacyjne kuni anty- 
k w ar nia Pohorec- 
kiej. Lwów. Bato­
rego 2 15205:

PUTRO 
| sportowe na ś re ­
dniego — płaaaes 
damski zimowy — 

teczka skórzana 
nowa meszty mę­
skie n r  41 suknia 
ezam a wełniana 

do sprzedania ul. 
Kurkowe 11 a . — 
mieszk. 11. od 8-6.

i 6264(

Uprawnioay pa a a , śtusati, 
dazoita p.iliienni. — Oieny: 
„ReKiam**1. Lwów, Sykstu­
s k a  •>! > S z v h k  " 14979

K U P I E  K U P I *

g r  ■n św tatlom ien  foto-
SPRZEDAM elektryczny pata- 

oanloflc 1* 36 . 37. » -\Wy ^
'łullower, ka io«c  “ *dn*
Ni 13. nlazzcz
skl, Lwów. Listo- - N r 15262 
pada 57, m 2 od 
3—6 15213: KS1A2K1
_______________ ___ historyczne, muzy-

SPRZEDAM ,y S,B*
futro krym skie, -  152r" ' .
nafto męskie, ubra 
nte, buty num er 43 
smoking — Lwów 
Kazimierzowska 33, 
mieszk 2 15214:

K U P CJ J * i*  V
stale w każdej ilości

CUKIEK gfonowy (Capil- 
larzucker) SODY czyszczo­
nej (natt carb. lub natr. 
bicarb.) Htrschohrnamonium 
WANILINĘ goździkowy • 
OLEJKI eteryczne do celów 
spożywczych. * BARWIKI 
do c e l ó w  spożywczych 
Oferty możliwie z próbkami 
k i e r o w a ć  do f i r m y  
„SYNTETICA" Galicyjski* 
Zakłady dla przemysłu spo­
żywczego Lwów, ul. Szpi­
talna 23. Tel. 22-444 14126

K U P I Ę
psa sałłara ewent 
sserdel - teriera

K l j e i J
lampy kwarcowe 

„Bachy" Jesionki 
i mikroskop 

„Zeissa" hib Inny 
nowoczesny 8—4 
rewolwerowy —

legawca -  L w ów ,* fmeraia. at«U- 
W yspiańskleco 22/2 ruchomym,
miedzy 16—19 O ferty a^ladad -

15207: Lwów Lyczakow- 
— ska 16 sklep p.

SPRZEDAM Pawłowskiej

buciki narciarsk ie 16774 kilim 1 meszty 
—— — —— — pielate zamszowe
KUPIMY damskie n r  88. — 

klanki Cukier- Lwów, Łyezakow-

n r 38 — sprzedam 
wysokie buciki n r
36, Lwów, pl P ro- —--------------   — — «yy, —
■a 6, m. 8. I. p n la  Lwów, Akade- ska 71, m . 1.

15060: m leka 6. 149081 16082:

J C 3

O gwiazdeczko coś błyszczała, 
gdym chciał zdobyć świat 1

W SZELKIE 
■prawy h&ndlowo- 

przemystowe — 
kupno — sprzedaż 
pośrednia* wo na 

terenie Generalne­
go G ubernator­

stwa załatw ia biu 
ro W łodzimierza 

H uka. KRAKÓW 
Pa ja rska  nr 19 — 
LV/ÓW -  Piłsud­
skiego |1 . 9669

FILATELIŚCI! 
Specjalny .Podrę­
cznik" — pouczy 
Was g zbieraniu 
znaczków poczto­
wych. Przekazem 
4.40 — zaiiese-

n ie e  ^ - 
Polski Dom Fltate- 
lintyczny Warsza­
wa M arttałkow  
•ka 116 12174

FILATELIŚCI I 
Cennik Katalo*
1942 snaeakón poi 
skieb — tiutwroa 
torstw a Dwana
śośe fotoUbłtr 820 
znaczków. Przeką­
sem 7.26 -  tali

esen ieu  8.88. 
Polski Dora Ftlate 
iiztyecay Warsza­
wa tfarseałkow 
•ka 1 K6 L21T8

M AS7TK1 
do p isania racho­
w ania kąty kon­

trolne kuptes ł j 
sprzedaż najdugod- 
niej firm ie Ju iiuw  

Hacker Kraków. 
Wińlna * f l 466

I GWIAZDKOWY .
! PREZENT 
trw ałe j wartoAot m  
znaczki i>dcztowe. 
Cennik bezpłatnie. 
Polski Dom Filate­
listyczny Waj-sza-

1 w a  M are*A łk-;w - 
ska 116. 12177

„Poldzia"
długoletni*  

w łaścicielk i 
zakładu FRYZJERSKIEGO  
zaprasza na św ięta, na ul. 
S i e n k i e w i c z a  3.

15069

Z A W IA D A M IA M  
klientów i sym patyków firmy

„Morska R y b f
L w ó w ,  ul. Sykstuska 3C

ii  prowadzę obecnie iden­
tyczny sklep z przetwora­
mi rybnym i przy O perasir  
29 (L egionów ), p o le c a m  się 
zatem dalszym  łaskawym  
względom  P. T . Publicz  
ności. 15049

J A N  K U L C Z Y O

S A L O N  KOSM ETYCZHY
HA L I N Y

ŚLADOWSKIEJ
LWOW. AIA9EMICKA 21

U I 870 -
' îHKiMinnmwoKSitłiniiuiiOMMLMiiiiiumtutittM^

i

l MŁYŃSKI 
maszyny -  r.rąa 
wszeikle p r.yb i-y , 
GAZA szwajcar­
ska. PASY trąna- 
misyjne, gurty — 
kubełki. — Zakład 
budowy młynów 
Kraków Mazowte- 

, ska 86. Tel 102-(4 
12058

oiękny nowy ko­
żuszek dla 5—7 le­
tniego dziecka —

ZAWIADAMIA­
MY że sklep Kup­
no — Sprzedaż — 

16267: • róg Legionów

K U P I *
buty % cholewami 
lub nareiarekie 
num er 44, tylko

SPRZEDAM
Lwów, Listopada nowy motorek — 
18, m 8 15195 elektryce EUn"
  ______________  0 8 KM 220 V. —

ZNACZKI joras nowe ln ki er- 
Dolskie, sowieckie, W damskie ..Sala- 
G ubernatorstw a — m an d m " 86. obcaa 
bloki różne kupu- słupkowy. Lwów 
ję. Oferty i  cena-.Kopernika 11 —
ml „Gaz. L w ."  —.mieszk. 7, godzina 
,Nr 15274** 116—18. 18246:

Sykotu.lc. p rs .n l—|w dobryni 
tlony u  Halicką U r tJ  Gas. Lw. 

14 162661 N r

PATEFON 
walizkowy Pet Har­
da do sprzedania. 
Oglądać między g. 
17—80, Lwów, ul. 
Zadwóraańaka 16 j 
mieezk. 8. 16666:

SPRZEDAM 
nowe ubranie na  
szczupłego. Lwów, 
Listopad* 61. KI. 
piętro, drzwi 6 — 
międli? 6—4.

18168:

SPRZEDAM 
nowe boty a r  84 
Liaty „Gaz. L w .‘ 
„N r 15078"

8PRZKDAM 
pianino Seilera — 
czarna, zagranlcz- 

w pierwszorzę­
dnym stanie. Oglą 
d ać : Lwów. J a ­
giellońska U  a , — 
II. p., ofieyny, — 
Rdeezk. 16. 16616

N IEM IECKIEJ 
firm y i §06 kg. — 
ESEN C JI owoc©- 

ych (różnych) ; 
100 kg. BarwnL 
ków do żywności 
w całości lub czę­
ściowo do SPRZE­
DANIA ze składu 
we Lwowie. Prosi 
my podać zapotrze 
bo wenie de „ R e  
klam y" Lwów, ul. 
Sykstuska 81 —
„O kazja". 14671

| K U P I *  
skórki rękawiczko­
we. Listy „Gazeta 
Lw." „ N r 14226

j -----—.—...  --------
KUPIMY

czerwone płótao 
Introligatorskie — 
Zarząd D rukarn i 
Lwów Sokoła 4

14197

D E S K I
obrzynane 1 nieobrzynan* 
H — 3 cale oraz kantowizne  
O PA Ł drzewa iglastego i 
l i ś c i a s t e g o  K U P I Ę

LEON ŻUROWSKI
Konc. Skład Drzewa w Rem­
bertowie k/W  a r u i w y  
W arszawa, ul. Szara 14 m 29
Tel 916-76. 14480

I IłYWA.y PERS6! 
tak ie  USZKODZI- 
NY kupią. Lialy 

: „G ai L w "  „S, 
1423H*

K U P I Ę
kociołek do ‘ bicia 
piany. Zgłoszenia: 
Lwów, Zimorowi- 
aoa 18, mieszk. 6.

IfitK* i

K u p i m y !  14845

Sam och ód  c iężarow y
Szczegółowe oferty prxe»y- 
łać na adres: De. B. ó-
W I T T ,  N ih r m i t t e l f a b r i k -  
L w ó w ,  Z a m a r s ty n o w s k a  170

REDAKCJA PRZYJMUJE OD G. 10—11. RSKOmOW. NIK ZWRACAMY. ZA TERMINOWY DRUK OGŁOSZKS JtfYDAWrWCTWO NIE ODPOW IADA-
TEL, SEKRETARIATU REDAKCJI S03-iUk DRUŁ ^GARSTY LWOWSKIEJ"* LWOW, SOKOLA i ,  SKL. ADMINISTRACJI SUśHA



W DZIEŃ BOŻEGO NARODZENIA
d o d a t e k  ś w i ą t e c z n y  „ g a z e t y  l w o w s k i e j "
  .

£ u )ć tv ,  d n ia  2 5  g r u d n ia  1941 r.
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Lwów, 24. 12.
Gdyby nas kto zapytał dlaczego świę­

ta Bożego Narodzenia mają dla nas tyle 
niewysiowionego uroku, czemu więcej 
niż wszystkie inne uroczystości kościel­
ne wstrząsają całą uczuciowością czło­
wieka —  wielu z nas odpowie, że cud ten 
sprawia kolęda. Ten najpiękniejszy wy­
twór wyobraźni maluczkich, ta najczul­
sza i serdeczna nuta, jaka towarzyszy 
co rocznie Narodzinom Dzieciny, przej­
muje nawet trzeźwych i twardych ludzi 
uczuciem głębokiego wzruszenia.

W  kolendach naszych kryją się wieki 
tradycji. Sześćset i siedemset lat życia 
liczy sobie ten obyczaj, a inspiratorem 
wielu hymnów i śpie­
wów bożenarodze- 
niowych miał być 
sam św. Franciszek.
Więc na pograniczu 
obrzędu i zwyczaju 
pojawiają się mi­
styczne kołysanki, w . 
gotyckich tumach 
śpiewają diakoni i 
klerycy „Dormi F i­
li” z refrenem „Tibi 
laudes canimus” — 
grają dramat litur­
giczny. W  X IV  wie­
ku Klaryski w kla­
sztorze św. Andrzeja 
w Krakowie utrzy­
mują kult Dzieciąt­
ka, odprawiany przy 
(zachowanych je­
szcze) figurkach 
drewnianych —  Ma­
donny, św. Józefa i 
żłóbka z Bambinem.
„Tulenie i lulanie”
Dzieciątka Jezus by­
ło zwyczajem —  mó­
wi o nim stary rę­
kopis polski jako o 
„zabawie przy No­
wonarodzonym Pa­
nu Jezusie przez na­
bożne i wesołe śpie­
wanie, które dusza 
nabożna ma wypra- 
wować, luląc i zaba­
wiając dziecinę pła­
czącą...”.

Ustępowała kościelna łacina języ­
kom „ludowym” . Bo i ta antyteza mia­
ła przykład w Tym, który, „będąc Sy­
nem Bożym —  stal się naszym bratem, 
więc już bliskie przyjaeielstwo ma z na­
mi Bóstwo” . Ludy chrześcijańskie prze­
niosły biblijne zdarzenie do swych kra­
jów i nadały jego odtwarzaniu w jaseł­
kach dekorację miejscową. Swoje pieśni 
śpiewali szopkowi pasterze, a płaczącą 
dziecinę usypiały ludowe kołysanki, 
Herod był „złym panem” , niekiedy 
przedstawianym na podobieństwo dzie­
dzica, czy surowego sołtysa, któremu 
śmierć prawiła morały ad hominem.

Symbolika roku kościelnego poprze­
dza Boże Narodzenie długą uwerturą —

Adwentem: Niegdyś z wieży kościoła 
Mariackiego w Krakowie trąby grały 
adwentowe chorały, niby wołanie o zba­
wienie. Po zjedzeniu gęsi w dzień 
św. Marcina, zaczyna się, w pierwszą 
niedzielę Adwentu, Rok kościelny. „W te­
dy — jak pisze Glogier —  na Mazowszu 
i Podlasiu grają na ligawkach tony pro­
ste i melodyjne, wesołe śpiewki i mu­
zyka milknie wszędzie, lud idzie do spo­
wiedzi i poważnieje” . Bo, według sta­
rego przysłowia kalendarzowego —  
„Święta Katarzyna klucze pogubiła, 
św. Andrzej znalazł, zamknął skrzypki 
zaraz. —  Pieśni kościelne są wtedy bła­
ganiem: „daj doczekać uciesznego Na­
rodzenia Syna Twojego...” .

Nadchodzi wieczór domu i rodziny, 
Wieczór Wigilijny, którego skupionemu 
nastrojowi odpowiada święta kołysanka. 
Jeszcze brzmi w  niej nuta dhigiego 
oczekiwania. Jeszcze odzywa się wspo­
mnienie o genealogii Chrystusa, „Virga  
Jesse floruit”. Bo „z królewskiego rodu 
narodził się z dawna obiecany, jest na 
świat posłany". Spełniły się przepo­
wiednie proroków, ziściło się marzenie 
Patriarchów i Ojców Kościoła, a Bóg  
się rodzi w  ubóstwie. Z  przeciwieństwa: 
boskości i pokory wyrasta poezja od­
wiecznych tekstów kolędowych. Ten 
motyw antytezy, dobrze znany poezji 
kościelnej zwrot, najlepiej uchwycił 
Karpiński w  słowach: „wzgardzony,

okryty chwałą...” , 
brzmiących rzadko 
pięknym wigorem  
językowym.

W edług dawnej 
legendy, także świat 
zwierząt brał udział 
w  hołdzie Nowona­
rodzonemu. W  noc 
wigilijną zwierzęta 
przemawiają ludz­
kim głosem, aby cie­
szyć się radością 
„wszelkiego stwo­
rzenia”.

W  dniu tym prze­
mawiają ludzkim ję ­
zykiem nie tylko 
zwierzęta, jak  głosi 
piękna legenda. B ar­
dziej ludzkimi stają  
się również nasze 
serca człowiecze, 
otwierają się łatwiej 
i szerzej, biją moc­
niej i płoną go­
ręcej.

W  ubóstwie przy­
szedł na świat Zba­
wiciel, aby zasiać 
wśi ód ludzi miłość 
dla ubogich. A  nie 
brak ich w  naszym 
kraju —  i nie brak  
sposobności do ucie­
szenia Dzieciątka 
dobrym uczyn­
kiem.

‘Pieśń wiyiliima.
bądź pochwalona w żłobie złożona Dziecino.

Tw ój strażnik — Józef święty, Twoja Matka — Panna. 

Aniołków pulchnych stadko nad Twają glowiną 

I wnukiem ucieszona babka, święta Anna.

Wiem całkiem niewątpliwie, mały, co Cię czeka.
Na jakie straszne wiry, na jakie odmęty 

Porwą Cię fale życia, najsłodszego Człeka.

Bom pilnie przestudiował oba Testamenty.

Wiem. że za wodzem-gwiazdą po roku pochodu,

W barwnym, pysznym orszaku swych przybocznych drużyn. 
Przyjdą złożyć Ci pokłon Magowie ze Wschodu:
Dwaj Króle pięknie biali i trzeci — Krół-murzyn.

Bardzo drogie podarki przyniosą ze sobą.
Lecz Cię nie 'uradują ich cenne puzderka 

Tyle, co król Etiopa swą śmieszną osobą 

/ jego dar naiwny: ułomek lusterka.

Niekiedy, zaskoczony już myśli zaraniem.

W próżnię spojrzenie wbijesz, smętnie siedząc w kącie.
I matkę jakimś chmurnym zastraszysz pytaniem.
Jak dzieci, co nie wiedzą nic o horyzoncie.

A będą to pytania nie ot, po próżnicy.

Jak: ile jest na świecie gwiazd, ptaków lub sosen.

Bo wkrótce wejdziesz w dyskurs z starszyzną bożnicy.

Chociaż dwunastu jeszcze nie będziesz miał wiosen.

...Wspomnisz siebie... i garnąć będziesz drobne dzieci 

1 dalej, coraz dalej, przez bóle i smęty,

Aż zaczniesz swój ostatni rok  trzydziesty trzeci...

Wiem. bo przestudiowałem oba Testamenty.

Lecz tu już zbyt ponura powieść się potoczy 

i nu samo wspomnienie serce w piersi mdleje.

Przebacz, że na Twej męki widok zamknę oczy.

Jak oczy na swe przyszłe zamykam koleje...

Ludwik Maria Staii



ZaLawa przy LoleLce
Nie mogąc w inny sposób utulić Płaczą­

cego umyślili Aniołowie z N. P. Marją 
f św. Józefem odegrać scenkę wesołą gwoli 
zabawienia Dzieciątka. Tak powstał jeden 
m najpiękniejszych dialogów, jakie wy­
obraźnia ludu stworzyła w  jasełkach.

M A  E l  A  
W  tym rajskim sadeczku 
Lipka zielona 
A  pod tą lipką zieloną 
Studzienka cembrowana 
Maryja się umyła 
Syna porodziła...

J Ó Z E F  (śpiewnie)
Oj, stało się nam wesele:

Boże Narodzenie!

M A R I A  
Porodziła, powiła 
W  jasełka włożyła 
I zakołysała:
A  lulu, lulu, synku,
Jużby ja  śniadała

JEDEN Z AN IOŁÓW
(naśladując głos Dzieciątka)

A  cóżbyś, Matuchno, śniadała?

M A R I A  
A  rybki, żebym miała...
Oj rybki, rybeczki,
Drobne szczupiałeczki!

A N I O Ł  
Poczekaj, Matusiu, za chwilę,

Za małą godzinę 
Jeno się spuszczę do rzeczek,

Nałowę ci rybeczek.

J Ó Z E F
Oj, stało się nam wesele;

Boże Narodzenie!

A N I O Ł O W I E
— Anieli ogień składali,

Rybki gotowali
—  I stał się ogień lodowy...

A  płomień wiatrowy...
—  Stolec marmurowy...

Obrus drelichowy...
—  Obrus drelichowy 

.Talerz miesiącowy...
—  Talerz miesiącowy 

Łyżeczki cynowe...
A  może gwiazdkowe...

AN IO ŁO W IE  i JÓZEF 
Oj, stało się nam wesele:

Boże Narodzenie!

JEDEN Z AN IO ŁÓ W
(naśladując głos Dzieciątka)

A  już, Matuchno, śniadanie 
Na Twoje rozkazanie,

Siadaj, proszę, do stołu,
Bo już rybka gotowa

M A R I A
Jakby to, Synu, mogło być 
Żebyś T y  miał rybki łowić?
Jeszcze nie wyszło dwóch godzin,

Jakeś się, Synu, narodził,
Jeszcze nie wyszła godzina.
Jakem cię, Synu, powiła...

JEDEN Z AN IO ŁÓ W
A Ty, Matuchno, nie wierzysz.
Żebym ja  miał być Syn Boży,
Syn Boży, Matuś, Syn Boży 
Ten sam, co wszystek świat stworayi! 

Urodziłem się z lelije 
Z tej Panny Maryje,
Urodziłem, kieby kwiat 
Stworzyłem cały świat...

J Ó Z E F
Oj, stało się nam wesele:

Boże Narodzenie!

JEDEN Z AN IOŁÓW
Stworzyłem ptactwo, robactwo.

Ludziom na bogactwa...
Stworzyłem piaski, kamienie,

Ludziom zbawienie 
Stworzyłem żarna, stempę,

Ludziom na pociechę 
Stworzyłem wszystek dobytek 

Ludziom na pożytek...

M AR IA , JÓZEF i AN IO ŁO W IE  
Oj, stało się nam wesele:

Boże Narodzenie!

A N I O Ł O W I E

(pochylają się nad kołyską, a w i dane, 
że Dzieciątko utuliło się już i zasypia, 

zaczynają nucić kołysankę)

JEDEN Z AN IO ŁÓ W  
Już ci nie chce płakać 

Dziecina dłużej,
A le ukojone oczęta mruży.

CHÓR A N IE L S K I 
Zaśpiewajmy mu piosneczkę 
I kołyszmy kolebeczkę 

Lu, lu, lu, lu...

S k ą d  s i ę  w z i ę ł y  j a s e ł k a ?
Święty Franciszek z Asyżu twórcą szopki betlejemskiej —  Prastara tradycja

jasełek polskich —  Szopka krakowska
(m ) Było to w roku 1223-cim. święty 

Franciszek z Asyżu od dawna pragnął już 
tak święcić Boże Narodzenie, jak nikt pod­
ówczas tego nie czynił. Przyszło mu to 
tym łatwiej, że w Greccio, gdzie wtedy 
z braćmi swymi przebywał, miał możnego 
przyjaciela Jana Vellitę, który będąc go­
rącymi zwolennikiem Franciszka, podaro­
wał mu i jego braciom skałę i grotę, po­
śród odwiecznego boru ukrytą, gdzie by w 
skupieniu mogli odprawiać modły. Stąd 
też przyszła św. Franciszkowi myśl, aby 
z groty uczynić ową ewangeliczną stajen­
kę w Betleem, w  której danym było Zba 
wicielowi na świat Z3tąpić. W  w igilię Bo­
żego Narodzenia, pośród ciemnej nocy, lud 
okoliczny zgromadził się tłumnie obok 
cichej zazwyczaj groty pustelniczej. Każdy 
z przybyłych ni'-sł w dłoni kaganek pło­
nący, smolne łuczywo lub pochodnię, w 
których migocących blaskach skrzyły się 
tu i ówdzie zbroje możnych rycerzy, ota­

czających pana Yellitę, zaś w dali sza­
rzały skromne kapoty wieśniacze. Grotę, 
jasno wewnątrz oświetloną, otoczyli bracia 
Franciszkowi w brunatnych habitach. —  
Św. Franciszek odprawił najpierw mszę 
św., a potem oczom przybyłych ukazał się 
obraz niespodziany: Grota zajaśniała ty ­
siącem blasków —  a wszyscy ze zdumie­
niem ujrzeli dziewicę, trzymającą dłońmi 
małe dziecię, złożone na sianie. Nieopodal 
stał wsparty na lasce pielgrzymiej mąż 
starszy wiekiem i siwizną już przyprószo­
ny. Obok wół i osioł zdały się hołd czynić 
nowo narodzonemu Panu nad Pany. —  W  
ciszy nocnej głębokim echem unosił się 
uroczysty śpiew Mlloria in exce!sis Deo'1...

Tak to św ięty-' Franciszek obchodził 
Boże Narodzenie w Greccio.

Zwyczaj ustawiania w kościołach szo­
pek rozprzestrzenił się w  ciągu XV-go stu-

‘P r z y  c p i a t k u
Tomasz Miałki otrzymał list z domu, od 

żony... „pozdrawia Ciebie także mały Ka­
zik i dołącza opłatek i maluśki obrazek 
Dzieciątka Jezus i będzie za Ciebie kclen- 
dował w kościele przy szopce...".

Tomasz był sam, uklęknął, sercem i du­
chem znalazł się obok synka w kościele 
na Pasterce, przy szopce. Widział kiedyś 
kościół pełny ludzi, słyszał niegdyś potęż­
ny, radosny śpiew kolendy, ale dopiero te­
raz, jak owi w noc Bożego Narodzenia 
czuwający pasterze, usłyszał głos Aniołów, 
zwiastujący radość wielką ludowi...

Ani szum motorów, ani grzmot pękają­
cych pocisków nie zagłuszyły śpiewu Anio­
łów. Tomasz wtórował im po cichu: 
„Chwała na wysokości Bogu, a na ziemi 
pokój ludziom dobrej woli"...

W Jerozolimie nie byłe miejsca dla 
Dzieciątka. Heród uważał, że ono zagraża 
jego tronowi. N ie było tam dobrej woli, 
nie było miejsca dla Boga, nie było po­
koju. Tomasz zrozumiał, klęcząc w. J 
pastuszków i Aniołów, na Pasterce przy 
szopce, że w  cierpieniu i w walce —  chwa­
lić ma Boga i okazać dobrą wolę...

I  wtedy pokój zawita! do jego serca! 
Dzieciątko Jezu* dobrych ma apostołów 
w Kaziku małym i żonie. Ich posłannic­
two przyniosło jego stroskanemu sercu, 
znużonym nerwom, wyczerpanym siłom —  
pokój! Tomasz wyjął z koperty cząstkę 
opłatka, ułamał, spożył, icsztę postanowił 
dać drugiemu człowiekowi, szukającemu po­
koju... Może właśnie z tobą chce się po­
dzielić opłatkiem ?... Jan Stoczek

W i y i l i a  n a  o b c z y ź n i e
Z  Florencji, gdzie bawił na emi­

gracji, pisał Juliusz S ŁO W A C K I do 
matki, dnia 2 stycznia 1838:

„Najdroższa moja!... W igilię jadłem z 
ziomkami w domu Hermana, na sianie. 
Sama gospodyni domu dała nam wszyst­
kie dawne potrawy, w których pieprzem 
i rodzynkami były wspomnienia!

N ie wiem dlaczego, ale ciągle my­
ślałem o wilii u prefekta Jarkowskiego, 
którą kiedyś jadłem, będąc dzieckiem.

Potem przyszła mi na myśl wielka ba­
buni piekarnia, czeladź śpiewająca kolen­

dy, potem szopka w Krzemieńcu, której 
może winien jestem mój szekspirowski za­
pał.

Nareszcie, dawnym zwyczajem, wy­
ciągnąłem źdźbło siana z pod obrusa i 
wyciągnąłem je bez kwiatka.

Pani domu, widząc moje zasmucenie, 
ofiarowała się, że drugie wyciągnie. Ja­
koż dobyła mi źdźbło krótkie bardzo, 
nie z kwiatkiem, ale z kłosem na końcu...

Tłumacz więc sobie, moja droga, że dni 
moje będą krótkie, ale kłos zostanie po 
nich. Ja tak tłumaczę sam i cieszę się/*

lecia, najbardziej W3zakźe kultywowali go 
Franciszkanie i Dominikanie. Szopki te by­
wały nieraz bardzo piękne, jako że twór­
cami ich byli najznakomitsi ówcześni arty­
ści. Najstarsze z nich znajdują się w  ba­
zylice Santa Maria Maggiore w Rzymie oraz 
w San Giovanni a Carbonera w  Neapolu (z  
r. 1484). Zakony Franciszkanów przenio­
sły ten piękny zwyczaj do nas. Już w 
pierwszej połowie X V  stulecia odbywały się 
w  miastach polskich przedstawienia jase­
łek urządzane przez zakonników tej reguły.

Kilka figurek z tej najdawniejszej szop­
ki dochowaiy się do dziś w  krakowskim 
klasztorze Klarysek. Wykonane są tak 
pięknie, że do dziś budzą podziw u history­
ków sztuki.

Jasełka szybko przyjęły się na ziemiach 
polskich. Atmosfera i koloryt naszej wsi —  
a nade wszystko religijność i psychika na­
szego ludu nadały im szybko swoiste pięt­
no. Dzięki temu szopka franciszkańska za­
traciła na naszych ziemiach z czasem swój 
pierwotny charakter poważnego misterium 
religijnego. Temperament i bujny humor 
naszego ludu nie tylko wycisnęły na szopce 
polskiej swe piętno, lecz również przeisto­
czyły ją  poniekąd i przez przestylizowanie 
postaci liturgicznych i dodanie do nich cha­
rakterystycznych, rubasznych nieraz, po­
staci naszej swojskiej komedii dell‘arte.

Wszyscy znamy ową prymitywną scen­
kę obnośną, z którą wędrują chłopcy po 
miastach, wsiach i miasteczkach naszych 
od wieczoru wigilijnego począwszy, aż do 
dnia Matki Boskiej Gromnicznej. Jest w  niej 
coś, co umysł przykuwa, porywa i zmusza do 
porzucenia szarej codzienności. Tkwi bo­
wiem w  szopkach i jasełkach naszego ludu 
niezmącone niczym piękno i prostota, a z 
każdego dialogu czy piosenki śpiewanej 
przez kukiełki bucha temperament, bogac­
two i zdrowie. Te cechy sprawiają, że każ­
da szopka i jasełka wbijają się głęboko w 
umysł i wyobraźnię każdego widza.

Pod względem struktury architektonicz­
nej jest szopka budowlą piętrową o trzech 
wieżach z których środkowa jest najokazal­
sza i najdostojniejsza, a wzorowana nieraz 
na motywach konstrukcyjnych i dekoracyj­
nych W ieży Mariackiej w Krakowie; pod 
je j arkadami, lub w rozszerzonym portalu, 
mieści sie część najważniejsza, mianowicie 
marionetkowa scena. Ona właśnie jest miej­
scem działania zabawnych bohaterów, w y­
wodzących ród swój w prostej linii z ry- 
bałtowskich komedyj i średniowiecznych 
intermediów, a także tych, których z bie­
giem lat dodała wyobraźnia, humor i po­
czucie piękna naszego ludu. -f -  Kondygna­
cję piętrową tworzy również mała scena, 
łecz przedstawiająca szereg misternie spo­
rządzonych nieruchomych postaci i stylizo­
wane wnętrze stajenki betleemskiej. Dzię­
ki tego rodzaju konstrukcji, szopka nasza 
zachowała wszystkie tradycyjne pierwiast­
ki i  rekwizyty dawnej nieruchomej szopki 
italskiej, a nawet je j podziału kondygnacji 
na piętrową— niebiańską i parterową— pie­
kielną. Na tej ostatniej bowiem, jak przed 
wiekami, harcują (tylko znacznis żywiej 
i swawolniej) piekielnie jowialne i grote­
skowe persony, bohaterowie dawnych dia­
logów wierszowych, a więc śmierć - koatu- 
sia z diabłem - belzebubem, Herod ze żoną 
i ministrem, żołnierz z przekupką, Twar­
dowski, ułan oraz cała przebarwna galeria 
naszych postaci ludowych płci obojga. Mało 
3zopki nasze mają wspólnego z dostojeń­
stwem i powagą średniowiecznych miste­
riów religijnych, a nawet ze spokojną 
atmosferą komedii rybałtowskiej, choć 
niektóre z nich mogą się również poszczy­
cić starodawnym pochodzeniem. Typ szop­
ki, je j konstrukcja i walory zdobnicze, 
zmieniają się do pewnego stopnia odpowie­
dnio do tradycją uświęconych zwyczajów 
dar.ej okolicy; .podobnie tekst, t. zn. jego 
charakter i język. Stąd pewna rozmaitość 
typów szopek. Różnice te nie są jednak 
istotne, nie sięgają znaczeniem swym 
w głąb i istotę szopki —  lecz przeciwnie: 
ta rozmaitość dodaje szopkom swoistego 
uroku, który jednako urzeka tak dzieci jak 
i dorosłych.

W IE R Z E N IA  W IG IL IJ N E
Przyrządzając wieczerzę w  dniu w igilii 

winna się znoić każda gospodyni i nie 
szczędzić wysiłków, aby wszystko jak naj­
lepiej wypadło. Stara wróżba mówi, że 
jeśli składna i udana będzie praca w tym 
dniu uroczystym to i w ciągu całego roku 
następnego wieść się będzie dobrze całemu 
domowi.

*

Lud w ierzy głęboko, że bydło, ą szcze­
gólnie woły, nakarmione szczątkami z uczty 
wigilijnej, zaczynają przemawiać ludzkim 
głosem i nawet przyszłość mogą przepo­
wiedzieć.


